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Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwane wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

Ceny ogłoszeń:
Za 1 wiersz milimetr. («■/, cm. szer.) w zwykłych ogłosze­
niach g r ^ S t ,  w  nadesłanem I w nekrologach g r . SC 
w  kronice, repertuar, dział gospodarczy, paski w lekscie 
WT. TC, pod nagłówkiem na pierwszej stronie z ł. V - .  Z i  
jedno sfow o w drobnych ogłoszeniach g r . 10, kup.io 
i  sprzedaż słow o g r . 12, matrymonialne, korespondencje, 
prywatne słow o g r . 20, d la  posawkujących pracy g r . t . 
Z zastrzeżeniem miejsc zS pre. Zagranicz. o SC prc. drożej

Podejrzane sympalje i obłudne skargi.
iccnty Rzymowski, zajmujący się i prawo. n enrownndiimoćs ■ - -  e -1 J -  !  > -1

Wincenty Rzymowski, zajmujący się 
iuż od dość dawna studjamj nad istotą 
i taktyką faszyzmu włoskiego, stal się 
w ostatnich dniach przedmiotem zło­
śliwego ataku ze strony tzw. prasy „na 
rodowej". Chodziło o artykuł p. R zy ­
mowskiego pl. „Faszyzm, a obrona cy  
wilizacji", zamieszczony w  warszaw­
skim „Kurjerze Porannym", w  którym 
to artykule, obok wielu innych momen­
tów, zajął się o-n również oceną w a i- 
tości moralnej i kulturalnej znanych 
metod, stosowanych przez faszystów, 
względem swoich przeciwników poli­
tycznych. Ocena ta oczywiście wypa­
dła ujemnie.

Prasie endeckiej, dokumentującej raz 
Do raz swój zachwyt dla krwawych 
w yczynów  „narodowych dyktato­
rów " —  nie podobało sie to rzecz pro­
sta. —  Odwieczna jednak hipokryzja 
kierunku przez nią reprezentowanego, 
nie pozwoliła iej tego oburzę,n:a w y­
znać otwarcie. Zamiast tego, „Gazeta 
Warszawska" i „A B C " wolały obłu­
dnie zatamać ręce nad rzekomą „n'.c-

i prawo, o sprawiedliwość j religię. 
„W atahy O W P. ćw iczyły s ę w ordyo 

•ku bojowym nie poto by brać udział 
w procesjach {Jożego Ciała, a Pałki ich 
są ćwiekami,nabąane z pewnością nie 
w  tyir; celu, b y  podpierać parlamenta­
ryzm i demokracje".

W  dalszy ii i ciągu publicysta w ar­
szawski kreśli genezę tej obłudy
-  i  . i  -  - -  « *

wencji, jaką się odznaczają nasi n:edo 
tężni bałwochwalcy faszyzmu, a ra­
czej sadystyczn; miłośnicy jego krwa- 
nych rąk jedynie.

Tragikomizm tych polskich faszy­
stów polega, zdaniem Rzymowskiego, 
oczywiście na tern, że snują om sen o 
władzy, której c:ężaru mgdjr me po-— . - u gu y  me p o -szawsKi Kreśli genezę tej obłudy i cha j dźwigną; że odcinają kupony od z w y -

rakterystykę niepomiernej mekonseir- i cięstw, Których nigdy nie odn e-.ą, że

Gen. Balbo marszałkiem lotnictwa

dolą opozycji w  Po.sce, i 
po.d adresem p. Rzym ow-

zczęśłiwą*

skierowa h. , _cr
skiego pytanie, dlaczego je£ - v ' 
ce nie znajduje współczucia 
czernikow politycznych" u nas.

Niezręcznie wymierzona. Zioś^wo^^ 
znalazła należytą odprawę. P  p Z  
inowsłci w onegdajszym „Kurjerze i  
immym" charakteryizuje trwające to 
od kilkunastu lat niewolnicze zapatrzę- 
ne się endecji w  faszyzm i .ego meto­
dy, a właściwie w  najbardziej ujemne Ich objawy.

Endecy —  tw ierdzi on —  mogą dziś 
,1Ż do utraty tchu przebierać się w  ja­
gnięce skóry niewiniątek: nie potrafię 
zaprzeć się jednak tego, że już przed 
dz.esięciu laty gardła ich ochrypłe byty 
od krzyków na cześć Mussoliniego, gdy , 
objąwszy władzę wkraczał na Monte- 
citloro i  groził, że  izbę parlamentu go­
tów  jest zmienić na biwak dla żołnie­
rzy... „1 czyż nie z  laurów faszyzmu za 
czerpnę-U endecy otuchy do bantu prze 
ciw  Zgromadzeniu Narodowemu i  do 

-w ei zew ie ' re " 'Al" " '  zbro

Naru-

(T ele łon em  od n aszfeo

Warszawa, 24 liipca. (Sz) Z Rzymu 
donoszą: W  związku z sukcesami, od- 
iiiesionemi przez eskadrę gen. Balbo, 
rada ministrów postanowiła utworzyć

korespondenta

- . . • u iŁ . j r w

szereg nowych zaszczytnych stopni w 
lotnictwie włoskiem. Uchwalono in. in. 
utworzyć godność marszałka lotnic­
twa. która zostanie obdarzony generał 
Balbo.

Nowy Jork, 24 lipca. (P A T ) Generał

Balbo. który według pierwotnych za­
mierzeń mia) wystartować w  środę na 
czele swej eskadry w  powrotna drogę, 
wstrzymał przygotowania do odlotu, 
co spowodowane zostało nlepomyślne- 
mi wiadomościami o stanie pogody na 
Oceanie. Gen. Balbo postanowił cze­
kać na pomyślne warunki atmosfery­
czne.

Zmiana nastrojów wśród Ukraińców
w  Czechosłow acji.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warsza.wa, 24 lipca. (Sz) Z Pragi do- f Lw ow ie  za kolportowanie komunisty- 
. i-i ‘ cznych broszur propagandowychnoszą: Charakterystycznym objawem 

nastroiów wśród radykalnej części e-
mtgracii ukraińskiej jest demonstracyj­
ne wstrzymanie wydawnictwa „Wiłna 
Ukraina**, które miało być organem ko 
murrzujących Ukraińców.

Stojący na czele lego  wydawnictwa 
p. Baczyński, emigrant z  Małopolski, 
który przed kilku laty bvł skazany w d

za­
przestał pracy propagandowej m  rzecz 
Sowietów i oświadczył, że samobój­
stwo komisarza Skrypnifca i poety 
Chwytowego, jest sygnałem przestro­
gi dla wszystkich tych Ukraińców, któ 
rzv  dotychczas łu-dzSli sie nadzieja, że 
zagadnienie ukraińskie w  ZSStR zosta­
ło rozwiązane.

uniczy 
(ow icza?"

->y ao l
. Narodowemu 

zgńlej rewolucji, k tó ra  zenit 
„ osiągnęła w zabójstN

twie

W  dalszym c ągu p. p Zvm 
maskuje prawdziwe obłic7J Ws,ki de-
walki, którą „obóz 

o „P=r
Tylko

iakoby o „praworządność" ł'>cz
rzekomej 

zy

bezgraniczna naiwność zda­
niem Rzym owskiego sądzić mogła, że 
W endekach rnW  m - * -*  U d ek ach  mieć m o ż n a s p r z ? f
eow w  jakiejś istotno. _ ł  ,,,l?rzeń

W ie lk ie  u ro c zy s to ś c i 
-7 T r e w ś r z e .
24 lipca. (P A T ) W  niedzielę 

się w  Trew irze uroczystość

Berlin
odbyła _.v

   o LUbC
wystawienia w  katedrze relikwij tuni­
ki Chrystusowej. W  uroczystości, po­
uczonej z  odprawieniem. M szy ponty- 
‘ ‘kalnej przez arcybiskupa Kolonii, 
wziął udział wicekanclerz Paoen oraz 
- izedstawiciele w yższych  władz pro­
wincji. Obchody takie odbywają się co 
w —50 lat.

Sfowo „konferencja" winno zniknąć
ze słownika polityki międzynarodowej.

A R TYK U Ł M USSO LIN IEG O  W  PR ASIE  ANGIELSKIEJ,

(Telefonem od nasrego korespondenta.)

następstw dla mniejszychWarszawa, 24 lipca. (Sz.) Z Londy­
nu donoszą: „Moiming Post" ogłasza 
artykuł Mussołini‘ ego o londyńskiej 
konferencji gospodarczej.

Szef rządu włoskiego twierdzi, ż? Die 
toda konferencyj międzynarodowych 
zawiodła i okazała sie przestarzałą. O- 
becna konferencja gospodarcza kończy 
się żupełnem fiaskiem, przedewszys:- 
kiem dlatego, że nie była dostatecznie 
Przygotowana. Chciano zachować pozo 
i'y  demokratycznej równości, jakkń- 

j w iek równość ta jest fałszem i me ist- 
uleje ani w  naturze, ani w  histoi ji.

Byłoby rzeczą o wiele bardziej ko- 
1 rzystną —  pisze Mussolini —  gdyby 

zwołano konferencję w yłączne państw 
o interesach światowych. Krajów ta­
b e li .jest nie więcej niż tuzin. Gdyby 
•iednak te państwa doszły do pccozu- 

I mienia, to conajmniej 75 prc. ludność 
J świata zostałoby obdarzonych wolno- 

Atifi ZDsrxxlarczą. Fakt ten nie pozo-

' stałby bez 
Państw.

Zarówno londyńska konferencja go­
spodarcza jak i genewska konferencja 
rozbrojeniowa od dłuższego czasu zna­
lazły się w  impasie.

Następnie Mussolini omawia pakt 
4-eh, twierdząc, że jego zadaniem jest 
zapewnienie Europie spokoju na Ut 10 
i Polepszenie sytuacji ogólnej.

S łowo „konferenca" winno, zdaniem 
Mussoiini‘ego, zniknąć na kilka lat ze 

| słownika polityk: międzynarodowe'
Należy ilaprawić pewne błędy demo­
kracji, które powodują, że okręt pły­
nie bez steru. Nadszedł ozas, aby 
stwierdzić, że ten stan rzeczy dopro­
wadził pewne państwa i narody do rui 
ny. Demokracje żyją tylko słowami, 

w  czasach przełomowych naród 
winien otrzym ywać rozkazy.

■ o -----

bawią się w konspirację, którą sami 
raz po raz demaskują. „Idąc taktycz­
nie w orszaku praworządności, raz pc 
raz wyłamują sie zeń, aby szyby wy­

bijać w  żydowskich sklepach; opiewa­
jąc chwałę parlamentaryzmu, wieńczą 
jednocześnie czoła jego pogromców; że 
gnając s;ę krzyżem chrześcijańskim, 
przyciskają du serca pogańską swasty­
kę Hitlera; głosząc nietykalność je­
dnostki, modlą się jak do kropidła do 
•likforskich rózeg Mussoliniego". „Ra­
sizm i antysemityzm, antygermanizm 
i hitleryzm, narodowy socjalizm j anty 
marksizm, tradycjonalizm i rewolucjo­
nizm: —  wszystko to pokoiei, iub no- 
wet jednocześnie, nie bacząc na biegu­
nową sprzeczność swych pierwiast­
ków, Uczyć może na gościnę iub apo­
teozę w łonie endecji, jeśli tylko nie­
sie w sobie faszystowski posmak dok­
tryny, pozwalającej dzielić ludzi na 
potop eńeów i wybranych, na endeków 
i żydów".

W reszce Rzymowski rozprawia s>ę 
z przewrotnem żądaniem prasy endec­
kiej, by użalił się on nad dolą noska i 
opozypil. Tu przygwożdżą całe morze 
zakłamania kryjące sie w  tych peł­
nych zawiści i nienawiści słowach za­
wiedzionych w  swo'ch nadziejach spe- 

I kulantów politycznych; demaskuje ich 
lerorystyczne marzenia, które tylko 
dlatego nie przeradzają sie w czyn, że 
rojący je nie mają sami sił dostatecz­
nych, nie pozostaje im więc n.c innego, 
jak przynajmniej uwielbianie Hitlera.

Zaś porowywnan e „doli poiskie; opo 
zycji“  z tein, co się dz>eje z opozycją 
choćby tylko wc Włoszech, jest wyłącz 
nie zuchwałym trickiem politycznym. 
Endekom n.iprzyklad dzieje s'ę w dzi 
siejszej Polsce bardzo dobrze, za do­
brze... Rozpierają się oni w niej buńczu 
cznie i psocą ile wlezie... Mają śl czne 
stanowiska, liczną prasę, i bezl.ku nie­
pożądanych wpływów. Spróbowaliby 
czegoś podobnego pod rządami faszy­
zmu albo hitleryzmu!... Tam Atotjiie 
możnaby biadać nad ich losem. 
Powinni więc Panu Bogu dzeko- 
wać, iż w Polsce ludzie nie mszczą 
się nad pokonanym przeciwnikiem i po 
zwalają mu nawet głośno, byle pow ­
ściągliwie. wypowiadać swe myśli—
Tak jest bowiem... I nad dolą naszej 
•opozycji niema co się litować Niema 
co się litować szczególniej nad szpetną 
mieszaniną oportunizmu i war.eh o!- 
stwa, którą —  bo niczem Iranem —  jest
w swej istocie od lat wielu Narodowa 
Demokracja. Bohaterstwa idejowego 
w niej nie szukać!...

 o-----

P ożar fabryki w  Białymstoku
Warszawa. 24 lipca. (Sz) Z Białego­

stoku donoszą: Dnia 23 lun. oo półno­
c y  wybuchł w  Białymstoku groźny "o 
żar w  fabryce włókiennicze! I. D. Sza 
Piry. Fabryikia spłonęła doszczętnie. 
Straty szacowane sa na około ł milion 
złotych. W  czasie akcji ratunkowej 3 
strażników cPdniosfo poważne obraże- 
ma. Wskutek pożaru fabryki, blisko 
■500 robotników pozbawionych zostało 
pracy. Przyczyna pożaru dotychczas

aostiate usstałnna.



w t
Nr. z dnia 26 lipca 1-33.

O de zw a  do szturm ów ek 
hitlerowskich.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 24 lipca. (Sz) Z Berlina 
donoszą. Kiea\>wtnk.two oddziałów 
SztUiTnow ych i s- îtaret uohronnych w y  
dało okólnik do Ozllomków tych organu- I 
zacyj, w  którym grozi surowemii kara- i 
mi. aż do kary śmierci włącznie, za 
wszelkie działanie „na szkodę partii.

Za taka działalność uważa okólnik 
znęcanie sie nad przeciwnflKam poety­
cznymi. OkótaSk twierdzi, że do odL 
diziałów bojowych wkradli się szpie­
dzy i prowokatorzy. Którzy wśród 
członków, tych oddziałów wywołują 
nastroje przeć-iwrządowe, zachęcając 
ich do okrucieństwa i znęcania sic nad 
przeciwnikami polhyczayrni. „Każdy 
członek partit naszej powinien w*e- 
d iieć  —  głosi odezwa —  że jesteśmy 
dalecy od pobłażliwości1 wobec na­
szych w roeów  poliTvcznvch ale znęca 
rtie sie nad wrogami jest cecha charak 
teru żydowskiegio i tego ścierpieć nie 
możemyd1.
Okólnik ten. rzecz oczywista. wydany 

jest głównie dla użytku zagranicy.

Trocki nie powróci do Turcji.
(Telefonem od naszego koresaondema.)

W arszawa, 24 lipca. (Sz.) Według 
doniesień ze Stambułu, Trocki który, 
iak wiadomo, uzyskał pozwolenie na 
wjazd do Francji, przed opuszczeniem 
wysp Książęcych, gdzie mieszkał przez 
czas dłuższy, zlikwidował swe miesz­
kanie, gdyż nie zamierza już powró­
cić do Turcji.

W edług informacyj z otoczenia Troć 
kiego, zw rócił sie Qn do biura po i i tycz 
nego Wszechzwiiązkowej Partjj Komu­
nistycznej o zezwolenie na powrót do 
Rosji i wyraził gotowość współpracy z 
rządem sowieckim. Biuro polityczne 
pozostawiło pismo I  rockńego bez od­
powiedzi1.

Fina? konferencji londyńskiej
Londyn, 24 lipca. (P A T ) Finał kon­

ferencji ekononrezej nastąpi w bieżą­
cym tygodniu.

Jutro .prezydium konferencji ustali 
szczegółowy plan końcowego posiedź" 
nia odraczającej się konferencji, Tóro

odbędzie s:ę w  czwartek. Na posieize 
niu wygłoszone będą liczne przemówię 
nia, m. im. przewodniczącego konferen­
cji Mac Ponalda. min. Bonneta. szefa 
delegacji amerykańskiej Hulla i m.

Napad bandytów  na statek
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa. 24 lioca. (Sz) Z Nowego 
Jorku donoszą o Śmiałym napadzie, do 
konanyim przez 4 bandytów na załogę 
angielskiego staitkiPbystenny „St. Ma- 
rina“ . Bandyci potajemnie dostali sie 
na ipokład statku i w drodze do portu 
Mex'ico napadli na załogę i uwięzili ją- 
Po  znabowaimu 24.000 pe,setów, zmusi'' 
załogę by skierowała statek do jedne­
go z mniejszych portów, skad na łodzi 
udali sie na ląd i zbiegli z  łupem.

Ks. Prymas Hlond w  P r s k u .
Brześć n. B. 24 koca. (P A T ) Dnia 24 

bm. przejeżdżał Przez Brześć do Piń­
ska ks Prymas kard. Hlond, jadący z 
rew izyta do biskupa Bukraby. Ks. P r y  
mas udaje sie następnie do majątku 
pp. Skirmuntów. gdzie odbędzie 3-dińo 
w e rekolekcje dla ziiemiaństwa. Ks. 
kard. Hlond po raz pierwszy odwiedził 
wschodnie połacie kraju.

Z żałobnej karły.

1  p . Piotr Władyka.
W czorai o godz. 4 dopo!. z domu ża 

łobv ifrzy  ul. Potockiego 4f> odnrowa- 
dzone żostały na cmentarz łyczakow­
ski zwłok: em eryt, kap. W. P. śp- P io  
t.ra Paulna W ładyki. Zmarły, ieden 
z najstarszych b. wojskowych na tere 
nic Lwowa, znany był zaszczytnie ze 
swych prac społecznych, którym od­
dawał sie z zapałem, zanim ni en Tez a 1 
'■t choroba nie powaliła go na łoże bo

ci. W  pogrzebie w z ie łv  udział sze- 
1 kie rzesze przy jaco ł Zmarłego oraz 

; zedstawkjśałe Polskiego Radia. koH“ 
dzy jednego z synów śp.. Zmarłego 
Nabożeństwo za dusze śp. P . .Władyki 
odprawione zostanie dziiś w  kościele 
św. Mani .Magdaleny o  godz. £) rano.

Sprofanowanie grobu Lassalle a.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 24 lipca. (Sz) Z Wrooła j dnego z twórców  niemieckie] socjalde 
wia douosza. że grupa szturmowców mokracji, LaSsalfe‘a nap’:s, Trzyczem 
hitlerowskich usunęła z nagrobka je- ! nagrobek sprofanowano.

„Prate Skrzetuskiego - pierwowzorem
Lig i X a r o d ó w “ .

Paryż. 24 I'pca. (P A T ) W  lipcowym 
numerze miesięcznika „La Revue dc 
France", by ły  prezydent rejfcubliiku fnau 
cuskiei Miilenand ogłasza ob>szcunv ar­
tykuł na temat traktatóy/ pokojowych. 
B. prezydent Milleran.d pifiize. że wśród 
nąrodów europ ełsk ich Jest jeden, a min 
nowjcie Polska, która od wfcków kie­
rowała siie zawsze poili tyka pokojową, 
co znalazło swój w yraz w  uchwałach 
sejmu w XV wieku, zabraniających 
królowi (powoływania pod broń pnspo 
litego ruszenia bea uprzedniej zgody 
stanów sejmujących.

Miilenand przytacza poglądy ks. Pio

fara Skargi oraz Skrzetuskiego. w. kto- 
jjego pracach autor artykułu w idzi 
p ierwowzory I dgi Narodów. (Ks. Win 
centy Skrzetuski. nauczyciel w  kole­
giach rzeszowskiem i warszawskiem, 
ur. w. r. 1745. umarł w  r. 179t. Jest au 
torem kilku prac. m. in „P raw o  poli­
tyczne narodu polskiego").

W  dalszym ciągu swych w yw odów
M lernnd nowołuie sie na prace b. mi 
nistra spraw. zagr. Polski Augusta Za­
leskiego. i ogłasza szczególnie głebok;'C 
uwagi króla Stanisława Leszczyńskie­
go.

Warszawa. 24 liipoa, (P A T ) Dziennik 
Ik zęd ow y Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych przynosi nominacje Józefa 
Lipskiego, dotychczasowego naczelni­
ka wydziału zachodniego w  Minister­
stwie Spraw Zagrań, na posła nadawy 
luzajnego i miMstra pełnomocnego Rze 
czypospoliłej prziy rządzie Rzeszy mie- 
niieckiej.

Nowomiianowany oosef Rznlited w  
Berlinie p. Lipskii ukończył 9-clo klaso 
w e gimnazjum humanistyczne niemiec­
kie. prawo i nauki ekonom jozne studio 
wal na uniwersytecie w  Lozannie, o- 
trzymuiąc licencjat.

Dnia 6. V I. 1919 mianowany zostaje 
sekretarzem w  poselstwie Rzplitej w  
Londynie, gdtzie pozostaje do 1. 1.1932, 
iDOCzem przechodzi do ipóśeMwa w  Bet’ 
linie. W  r. 1943 pełn funkcje sekreta­
rza delegaci! polskiej p rzy konferencji 
ambasadorów. W  związku z decyzją! 
uznania wschodnich granic Polski ze ­
stalę odznaczony za •wybitne zasługi 
krzyizem kawalerskim orderu Odrodzę 
nia Polski w  dniu 2. I. 1923 W  1924 r. 
mianowany zostaje sekretarzem 1 kla­
sy i przydzielony do poselstwa w  Ber 
Lnic.

W  mani 1925 powołany zostaje do 
centrali MSZ jako kierownik referatu

DAJ GROSZ 
NA POLSKI CZERWONY KRZYt

Z  nari m o r z a .

Postem Rzeczypospolite] w Berlinie
m ia n o w a n y  p. J o z e f  L ip s k i.

K u rs  d la  o fic e r ó w . . 
policii.

W  październiku r. b. otwarty zosta­
nie w  W a. sza w ie Xt -ty kurs miie&ięui- 
ny dla oficerów policji państwowej.

Na kurs powołanych zostanie RO ucz­
niów z pośród czynnych funkcjonariu­
szy policji pań stu‘owej.

Wiadomości z  kraju.
Stryj. Nowy zarząd 7wiązuu Legio­

nistów. Na ostatniem walnetn zebraniu 
Związku Legionistów Polskach Oddział 
w  Stryju uKonstyruował się zarzad w  
następującym składzie: prezes Michał 
Michałowski nacz. Sądu grodz, w  Stry 
ja. wiceprezes —  Alfred K/uczer* pow. 
lekarz weterynarii, sekretarz —  Fry­
deryk Hubecki sedz.a grodzk w  Stry­
ja, skarbnik — Jan Skiślewucz przem y­
słowiec. Pozatem  w  skład wydziafu 
weszli: Henryk Nadzieja kpt. 53 p, p., 
Tadeusz Terlecki urzędnik PK P , i Te- 
odOi Kasparek notaijusz.

Borysław. Utoną! podczas kąpieli.
W czoraj popołudniu w  czasie kąpieli 
w  rzece Stryj koło Rytmika pow. 
Schodnica utonął 23-letn.i Chaim Lant- 
nei, subiekt sklepowy z Borysławia.

Żółklow. PrzenTsiemie komendanta
policji. Komendant pow iatowy P. P. 
w Żółkwi, komisarz MosZ-yftskń prze­
niesiony został na stanowisko komen 
danta pow. p . P. w  Przasnyszu woj. 
warszawskie.

niemieckiego w wydziale zachodnim, 
Bierze udział w  konferencji 'okameń- 
skiej w  1925 r. W  listopadzie 1925 mia 
no w ary zostaje zastępcą naczemika 
wydziału zachodniego i prowadzi sze­
reg rokowań z N.emcami, W  r. 1928 
obejmuje kierownictwo wydz. zachoc- 
niego i prowadzi rokowania z posłem 
niemieckim w W arszawie w  sprawie 
za^targu o  granice państwa. Następ­
nie prowadzi rokowania w  sprawia 
Chórzoura, zakończone polubownym 
porozumień em w  r. 1928.

,W r. 1929 bierze udział w 1 konfereu 
cji haskiej, prowadzi rokowania w spra 
wic umowy likwidacyjnej polsko-nie­
mieckiej. w  fi konferencji haskiej (sty 
czeń 1930). dalej prowadzi rokowania 
handlowe z  Niemcami, aż do podpisa­
n i  umo v w d^*17 marca 1930.

Za wybitne zasługi 00, staje oa znacz o 
ny krzyżem  komandorskim Po'on a Re 
stitirta, w  związku z  zawarciem szere­
gu umów międzynarodowych.

ZE &PORTL.

SUKCES HELJASZA W  UPSALL

Sztokholm. 24 L pca. (P A T ) W  Upsali 
odlbyły sie międzynarodowe .zawody 

; lekkoatletyczne, w  których w ziął u- 
j dział rekordzista polski HeLasz. W  rzu 
I cie kula Helijasz. zajał pierwsze miej­

sce. osiągając wynik 14.76 mtr.. w rzu 
cie dyskiem trzecie miejsce z  w yn :- 

T iem  47.10. Pierwszymi w  tet konkurcii 
cji bvł 'Węgier Ramenjz 45.63.

PŁYW ACKIE MISTRZOSTWA  
WEGIBR.

Budapeszt, 24 lipca. (P A T ) Na odby 
tych tu w  nedziele pływackich mi­
strzostwach Węgier startował polski 
zawodnik Bocheński. Która- zaiał do­
piero piąte miejsce 1:02.4. Pierwszymi 
był W ęgier Csik z  wynikiem 1:81,4

NOW Y’ REKORD S Z Y B O W C O W Y .

Berlin, 24 1 "ca. (P A T ) Lotnik szy­
bow cow y Guttsche ustanowił na w y ­
spie Sylt nowy rekord utrzymania sie 
w powietrzu, osiągając. 16 godzin 47 
minut, czyli o 14 minut wiecej. od do­
tychczasowego rekordu memieckiego.

laka pogoda bodzie dzisiaj?
Warszawa, 24 lipca. (P A T ) Komuni­

kat P. 1. M. Przew idyw any przebieg 
pogody w  dniu 25 b. m.: najpierw za­
chmurzenie zmienne, miejscami prze­
lotne deszcze, potem dość pogodnie, 
lekkie ochlodzeme. słabe wLairy za­
chodnie ’ póln. zachodnie.

Temperatura we I wowie w  d. 24 b.
m wynosiła: o g. 7 rano ciśn. barom. 
732.58, temp. +17.0 , o g. 1 w polu tka 
Ciśn. barom. 732.00, temp. +  22.6. o  £■ 
9 w ieczór ciśn. barom. 733.62, temp. 
+  16.5

TARCIA W  NIEMIECKIM TTRZEDZIE 
MODY.

Berlin, 24 lipca. (P A T  Żona mini­
stra propagandy Magda Goebbels, zło 
żyda swój urząd honorowego prezesa 
niemiecki ego urzodu mody. Równocze­
śnie złożyli te godności dwaj prezesi.

N aurdodsi yytotSairzfi s a x s ,ta a ca . ,
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IM w erszach. I Hołd w si rodzinnej Stanisława P rz byszew slreg o.
-■■-fonem od niszego kore^ni^nHor.*  ̂\ ---- ----------- » —   ■': eudoncra od naszego korespondenta.)

W nrczswa, 24 1'pca. (Sz.) Z  Berlina 
Knesza, że pruski ministeer spraw we 
wnętrzuycli wydal okólnik w  którym, 
opierając sie na rozporządzeniu pru­
skiej Rady ministrów z dnia 2 marca 
i -33 r„ znosi przewidziany w rozpo­
rządzeniu z 20 czerwca 1929 r. óbowią 
>-2k zaw.eszania ilag w  rocznicę u- 
chwalonki konstytucji
- xv an:;r 11 s erpnia.

weimarskiej, 1.

Berlin, 24 lip ca. (P A T ) W  mieszka­
nia pewnego lekarza, obywatela buł­
garskiego w Berlinie, polioia dokonała 
rewizji. konfiskując 40 cetuarów bibu­
ły koiHunisiy.czuei. Właściciel mieszka 
nim zdołaj zbiec.

* * ' *

Berim, 24 lipca. (PAT) W  miejsco­
wości Levcrhusen zastrzelony został 
. rzez szturmowca bezrobotny Jaśko- 
Aiąk. Wedle biura Conti Jaśkowiak 
zatrzymany przez klku szturmowców, 
zajął groźna postawę, wmbec czego 
A den ze szturmowców chcąc uprzedzić 
:;fak. strzeiił do Jaśkowiaka. kładąc go 
'•rapem na miejscu.

]  u.
tin. CzRMśh* i

S t a n i s ł a w  
P r z y f a p - z e w c !

vV> ;ks Pisst i i liferwate!: 
l i m - *  Kują a Siar o P§łs,i| 
• r i..-. ?m i i  

U' <1<; Wild Czci

N.:icczvt’iefsiwt| P.o*iaiu|

R o z ła m  w ś ró d  ż y r ó w  
angielskich.

Nauczycielstwo z Kujaw ufundowało tablicę pamiątkową ku czci ś. p. Stani­
sława Przybyszewskiego. Tablicę tę wmurowano na budynku szkolnym w  
rodzinnej \ys* wielkiego pisarza, Łoje wie, gdzie ojciec St. Przysze wskiego 

, < był nauczycielem.
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Ruch b u d o w l a n y  w zm a g a  się.
Celowe formy pomocy rządu dla budowo c ti a mieszkaniowego.

(Telefonem n/ł 1—  —V l r

Warszawa. 24 lipca. (S z) W  dążeniu
do odbudowy zdrowych procesów in­
westycyjnych Rząd na początku roku 
bieżącego zwrócił szczególną uwagę 
na zagadnienie ruchu budowlanego.

Program prac w  tym zakresie usta­
lony został przez Komitet Ekonomicz­
ny Ministrów w  dniu 10 stycznia r. b. 
W  wykonaniu te) uchwały dokonano 
szeregu posunięć, które w ydały po­
myślne wyniki, umożliwiające w tego­
rocznym sezonie budowlanym znaczne 
rozszerzenie robót. W śród tych posu­
nięć wymienić należy między innemi: 
wydanie ustawy o ulgach dla nowo 
wznoszonych budowli, nowelizację roz 
Porządzenia do ustawy o rozbudowie 
miast, oraz szereg przepisów, które

do wytworzenia warunków, 
> ^ ia : * c y c h  budownictwo i zachęca-

wanła ?  prywatne do inwesto­wania się w tej dziedzinie.
Następnie obnii 

bu-1 —..^oicpnie obniżono koszty pożyczek 
mdowianych i koszty przewozu ma­

teriałów, oraz oany niektórych z nich, 
zwłaszcza tych, które utrzymywane 
były na poziomie gospodaiczo nieuza­
sadnionym, jak cement, węgiel i t. p.

Opracowano w  drodze konkursu, zor 
ganizowaneso przez Bank Gospodar­
stwa Krajowego, wzorowe plany drob­
nych budowli mieszkaniowych, i prze­
inaczono 14 milionów złotych kredy- 
ićw  na drobne budownictwo, z  czego, 
.niemal wszystko już rozdzielono dla 
około' 130 miast na podstawie wnio­
sków nadesłanych przez ko-mitety roz 
budowy. Przeprowadzono wreszcie 
szereg prac, zmierzających do udo­
stępnienia budującym tanich gruntów 
w okolicach większych miast, koncen- 
rujrc cala gospodarkę terenową w  rę- 
cach Banku Gospodarstwa Krajowego.

W yn ik i Rządu skierowane zostały 
tegorocznym sezonie b u d o w la -ńwno

(Telefonem od naszego korespondenta.)

I jeżeli chodzi o drobne budownictwo 
I mieszkaniowe, przybrał charakter ma­

sowy. Akcja Rządu w  dziedzinie bu­
dowlanej przyczyniła się w znacznym 
stopniu do ożywienia życia gospodar­
czego, a ze względu na to, że budow­
nictwo pociąga za sobą wzrost w y ­
twórczości całego szeregu gałęzi prze­
mysłu, spowodowała na wielu tere­
nach znaczny wzrost zatrudnienia i 
zmniejszenie liczby bezrobotnych.

Komitet Ekonomiczny Ministrów na 
ostatniem swem posiedzeniu postano- 

I w ił podjąć dalsze prace, które akcję 
i budowlaną wydatnie rozszerzą, i które 
I będą mogły zapewnić budownictwu 

mieszkaniowemu większe jeszcze moż­
liwości rozwoju. Postanowiono więc 
podjąć dalsze kroki w  zakresie obniże­
nia kosztów przy zatwierdzaniu pla­
nów budowlanych, w  kierunku uprosz­
czenia postępowania przy zatwierdza­

niu tych planów, oraz obniżenia opłat
za przyłączenia uliczne.

Za rzecz niemniej ważna uznano ob­
niżenie i ujednostajnienie opłat notar­
ialnych i hipotecznych, pobieranych w 
związku z czynnościami, dotyczacemi 
kredytów budowlanych i umów o prze 
niesienie własności gruntu.

Jedną z bardzo ważnych form pomo­
cy dla budownictwa jest dostarczenie 
budującym tanich terenów. W  tym za­
kresie celem stworzenia trwałych pod­
staw dla państwowej pomocy tereno­
wej przy tworzeniu osiedli, zwłaszcza 
przenaezonych dla ludności mniej za­
możnej, Komitet Ekonomiczny M i­
nistrów polecił poszczególnym mini­
sterstwom zbadanie możliwości zw ięk­
szenia państwowego zapasu terenów i 
opracowania programu prac w tej dzie 
dżinie na okres najbliższych paru lat.

KALENDARZYK W YCIECZEK MORSKICH
P..I a Kf.A — fcpeo —D.o /K.o pjCjfiyi.o 
Sjo b o t o_22'tjpoa — Do'AnflljIjj Holojndji 
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głównie na rozszerzenie budownictwa 
domów maiycli. Za tego rodzaju 
tyka Doli-

 icgo rod
tyką budowlana przemawiały przede- 
wszyslkicm dw ie obserwacje. p 0 
pierwsze, w  ostatnich latach, wobec po 
gorszenia się ogólnych warunków ży­
ciowych. dochodowość domów czyn­
szowych wydatnie obniżyła się, a tem- 
amem i w doki rozwoju tego typu bu- 
uwtiictwa ogromnie zmalały. Po  dru­

gie zauważono, że kapitał prywatny w 
u'.nich czasach najchętniej angażuje
w budownictwo małych domów na *■' i1 lek własny.

W  konsekwencji tych celowych za­
rażeń ruch budowlany, zw łaszcza

Katastrofą zako ń czył się lot
frlollisona i A m y  Jo h n s o n .

Londyn, 24 lipca. (P A T ) Cała prasa 
angielska pełna jest dziś entuzjastycz­
nych wiadomości, poświęconych MoIH- 
sonowi i Amy JohusłJi-MoHison. któ­
rzy przelecieli Atlantyk i wedle infor­
macji prasy wylądować mieli około 
godz. 2 nad ranem wedle czasu euro­
pejskiego w  Nowym Jorku.

Tymczasem na podstawie wiadomo­
ści, które nadeszły dziś nad ranem- 
Mollisonowie ulegli wypadkowi w  miej 
scowości Bridgeport w  stanie Connec­
ticut w  odległości 50 mil od N. Jorku.

Wskutek wyczerpania zapasu paliwa

Mollisonowie zmuszeni byli ładować o 
godz. 9 wedle czasu amerykańskiego, 
czyli o godz. 3 rano wedle czasu euro­
pejskiego. Krążyli on; nad lotniskiem 
w  Bridgeport, czterokrotnie usiłując 
lodować. W reszcie po piątej próbie w y 
lądowali na lotnisku, nie oczetoującem 
■ch, nieoświetlonem dostatecznie i nie- 
przystosownnem do ładowania cięż­
kich maszyn. Samolot Molfisonów za­
wadził o rów i przewrócił się. Aparat 
jest silnie uszkodzony. Molłisonowie 
odnicśl' rany i będą musieli pozostać 
kilka u w szpitalu. I

Londyn, 24 Lipca. (PA T ) Wczoraj od 

było się posadzenie rreprezep l';in’ a„, 
gmin żydowskich w Wielkiej Brł ia*v. 
celem powzięcia decyzji w 
ab:orowego bojkotu gospodarczego - i 
iniec przez Żydów angielskich. Kepre- 
rentanci Żydów angielskch wyp 
tdzieli się przeciw zbiorowemu L)j.ko ô 
wi, wobec czego organizatorom mo-h 
bojkotowej pozostaje jedynie droga ua 
cisku moralnego w kierunku JK̂ tu 
indywidualnego. Decyzja ta gjoz. po­
ważnym Toziamem wśród Żydów an­
gielskich.

S tra jk  w  H o lly w o o d .
Hollywood. 24 lipca. (P A T ) Zasi.in;- 

kowało tu 775 technicznych pracowni­
ków w  wytwórniach dźwiękowców. 
Powodem strajku jest konflikt o nowe. 
Prace we wszystikch głównych w y ­
twórniach zostały wstrzymane.

N o w a  s ty g m a ty c z k a .
(Telefonem od naszego korespondenta.;

Warszawa, 24 lipca. (Sz) Z  Pragi do­
noszą: W  szpitalu jednej z miejscowo­
ści czechosłowackich, Rymarzowa, 
przebywa od kilkunastu dni żona w yż­
szego urzędnika, na której ciele poja­
wiają się takie same stygmaty- jak u 
slj Jinej Ceresy Neuman z Konnersreit. 
Stygmatyczka jest matka 7-ga dzieci. 
Do szpdala w Rymarzowae ciągną licz­
ne pielgrzymki, jednakże władze szpi­
tala nie zezwalają na wpuszczanie cie­
kawych do sali, w której leży stygnia- 
ty-czka.

t i y  p o d r ó ż  H e n d e rs o n a  
da k o n k re tn e  w y n ik i?

Warszawa. 24 lii ca. (Sz) Prasa lon­
dyńska oc.n ia  iiesjun stycznie wyniki 
podróży Hendersona. ,

Spraw ozdaw ca dyplomatyczny „Dai 
ly lc!egraph“ podkreśla, że Francja 
nie zgodzi się nigdy na zmniejszenie 
sw ych  sił zbrojnych bez otrzymania 
odpowiednich g waran cyt bezjłeczeń- 
stwa.. Przedewszystkiem jest rzeczą ko
nieczną. aby narodowo-socjalistyczne
Niemcy dały niezbite dowody swej do 
brej woli. Projektowany system mic- 
dzynarodowej kontroli zbrojeń winien 
okazać sic skuteczny. Francja domaga 
stę dwóch lub trzech lat okresu pró­
bnego.

Dziennik zaznacza, że byłoby rze­
czą z ud e Lnic bezcelowa wznawiać w 
październiku obrady konferencji roz­
brojeniowej, o ile do tego czasu nie na 
stąpi pomiędzy za in te r esów a nemi pań­
stwami porozumienie w  sprawie przy­
szłej konwencji rozbrojeniowej.

P o  a re s zto w a n iu  
vo n  A iy g n s ie b e n a .

(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 24 Lipca. (Sz) Z Wiednia 
donoszą: Z powodu aresztowania ba­
rona von Alyensleben, sprawy zama­
chu na dr. Steidlego, „Politische Kat-
respondenz" czyni władzom niemiec­
kim zarzut, że chroniły go i ułatwiły 
mu jego zbrodnicze zamiary.

Alvensleben po zamachu zbiegł da 
Bawarji. W ładze austriackie podały 
władzom bawarskim dokładny jego .ry 
soprs ip rosiły je o pomoc w  ściganiu 
zbrodniarza. Policja monachijska pozo­
stawiła jednak Alvcnslebena w spoko­
ju a nawet wystawiła mu fałszywy 
paszport na cudze nazwisko i udzieliła 
pozwolenia na ponowny wjazd do Au- 
strji. Przekroczył on granicę austriac­
ką z zamiarem dokonania nowych za­
machów.

„Politische Korrespondenz" stwier­
dza, że komentarz do tego tak dziwne­
go zachowania się władlz niemieckich 
wobec pospolitego zbrodniarza jest 
zbyteczny. Popieranie Alyenslebena 
przóz w ładze niemieckie jest smutną 
oznaką niskiego poziomu, do którego 
zeszła walka newnych kół nrzeerw 
Austrii,
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Konferencje na Quai de’ 0rsay.
Paryż, 24 lipca. (P A T ) Paul Bon- 

cour podejmował w  sobotę rano śnia­
daniem Hendersona, który złożył szcze 
gółowe informacje z  rozmów, odby­
tych w  czasie podróży do Rzymu, P r a 
g i Monachium. Znaczne postępy osią­
gnięte zostały między państwami ko i 
typentalnemii, co do niektórych zagad­
nień badanych przez konferencje ro z ­
brojeniową. jak w kwestji kontroli i 
określenia napastnika. Na tle tego. poro 
mienia istnieją jednakże trudność; nrc 
dzy tezami francuską i bemiecką, mia-

Z  O N I A .
P. PREMIER JEDRZEIEWICZ W Y ­

JECHAŁ Z W ARSZAW Y.
Warszawa, 24 lipca. (P A T ) W  dniu 

22 b-m. prezes Rady Ministrów Jędrze 
jew icz udał sie na dalszy urlop, który 
spędzi >v kraju. W  ciągu najbliższych 
dni p. Premiera zastępować bodzie Mi 
mister Spraw W ewn. Pieraoki.

P. MINISTER BECK W  WILNIE.
Wilno, 24 lipca (P A T ) W  sobotę ra­

no przybył tu pociągiem pospiesznym 
z W arszawy Minister Spraw Zagr. p. 
Beck. W  godzinach popołudniowych 
min. Beck przyjęty został przez Mar­
szałka Piłsudskiego, bawiącego na od­
poczynku w  Pikibszkach.

POLSCY HARCERZE Z GDAŃSKA  
W  DRODZE NA WĘGRY.

Gdańsk, 24 lipca. (P A T ) W  sobotę 
wyjechała z Gdańska do Gódólo Pod 
Budapesztem reprezentacyjna drużyna 
polskiego hufca harcerskiego w  Gdań­
sku w  liczbie 17 osób celem wzięcia 
udziału w  międzynarodowym zlocie 
skautów, odbywający sie od 1 do 15 
sierpnia b. r.

Aresztow anie sprawcy 
zamachu na dr. Steidlego.
Wiedeń, 24 lipca. (P A T ) Komunikat 

policyjny podaje, że w  nocy z piątku 
na sobotę w pewnej winiarni policja 
aresztowała trzech mężczyzn z Nie­
miec, którzy zwrócili na siebie uwagę 
rozmowa na tematy Polityczne.

Jeden z nich zeznał. że nazywa siię 
W erner von Aivensleiben i brał czynny 
udział w  zamachu na dr. Steidlego w  
Insbrucku. W  czasie zamachu prowa­
dził samochód, którym iechali spisków 
cy  i dawał im znaki, kiedy mają strze­
lać. Alyensleben ukrywał się następnie 
w  Austrji. P rzy  rewiiizji w  jego miesz­
kaniu znaleziono lelka rewolwerów  i 
czapkę Heimwehry. Alyensleben miał 
zamiar dokonać w najbliższych dniach 
ponownie zamachu na min. Feya i Stei­
dlego. Gdyby sie to nie udało, w ów ­
czas zamierzą) niepokoić ludność eks­
plozjami bomb.

Pogłoski o  planowanym jakoby za­
machu na prezydenta Austrji Mikla­
sa nie sprawdzają się.

Katastrofa podczas rajdu.
Rerlln. 24 lipca. (P A T ) W  sobotę roz 

począł się okrężny rajd samodiodowo- 
mótocyklowy dokoła Niemiec zorgani­
zowany przez niemiecki Automobil- 
Klub i narodowo-socjalistyczny Korpus 
samochodowy. Do udziału dopuszczo­
no 234 maszyny. Trasa wyścigu w y ­
nosi 2.000 km.

Start nastąpi) z dwóch miejscowo­
ści: Baden-Baden i Chemnitz.

Wkrótce po starcie pierwszych ma­
szyn wydarzyła się katastrofa. Moto­
cykl z przyczepką wpadł na wirażu na 
kamień przydrożny. Kierowca uległ 
ciężkim obrażeniom, pasażer jest lek­
ko ranny.

DAJ GROSZ NA CELE T O W A ­
R ZYSTW A SZKOŁY LUDOWEJ.

nowicie w  sprawie podziafo na dwa 
okresy czasu, w którym równość pra 
wa w  zakresie zbrojeń mogłaby być 
istotnie przyznana Rzeszy. Odpowied­
nie rokowania prowadzone będą w  drc 
dze dyplomatycznej do września.

W  południe Henderson wyjechał do 
Londynu.

Równocześnie donoszą o rozmowach 
Paul B o n o w a  z Politisem w  kwestji 
przystąpienia Francji do paktu, określa 
jącego napastnika. Paul Boncour n'e 
widzi w tern żadnych trudności, gdyż 
idea paktu odpowiada tezom, przedsta 
wionym przez delegację francuską w 
Genewie. Paul Boncour odbył również 
rozm owy z ambasadorem froncusklm 
w  Moskwie, który poinformował mini 
stra o ewolucji opinii publicznej w So 
wfietach, oraz o podziękowaniach, wyra 
żonych przez Mołotowa pod adresem 
rządu' francuskc- > za wybitny współ­
udział w rokowaniach, które doprowa 
dziły do podpisania paktu o definicji 
napastnika.

Ha KOAH — r e p r e z e n t a c j a  w a r

S ZA W Y  2:1.

Warszawa, 24 lipca. (P A T ) W  sobo 
tę odbyło się spotkanie piłkarskie po­
między Hakoahem wiedeńskim a re­
prezentacją W arszawy. Zwyciężyli 
W iedeńczycy w  stosunku 2:1 ( 1:0).

Czy Hitler zwycięży w walce
z  o p o zycja  w  ło n ie  s w e j p a rtji.

Paryż, 24 lipca. (P A T ) Cala prasa 
podaje alarmujące wiadomości o sy­
tuacji w Niemczech.

Nagła ; niespodziewana zmiana fron 
tu społecznego działaczy, kierujących 
ruchem narodowo-socjalistycznym, w y 
wołała w  szeregu miast rozruchy 
wśród zwoienników narodowego socja 
lizmu. W  wielu m astach doszło do po 
ważnych demonstracyj i rozruchów.

W  niektórych miejscowościach r.a 
niemieckim Górnym Śląsku jak w  B y­
tomiu, Wrocławku i innych miastach, 
wystąpienia, kierowane przez szefa 
policji, znanego mordercę polityczne- 
nego Hamesa, miały wybitny charak­
ter radykalno społeczny. W  innych 
miastach jak w  Norymberdze rozru­
chy przybrały charakter antysemicki.

W  Hamburgu grupa szturmowców 
zajęła Dom Brunatny gdzie zatrzyma 
h  wiele osób.

W  związku z  tą sytuacją, która w 
najwyższym stopniu zaniepokoiła czyn 
niki rządzące w  Niemczech, Goenug 
przerwał swój urlop i zwołał do 
Berlina naradę szefów grup szturmo­
wych i specjalnych oddziałów hitlerow 
slcich.

Prasa paryska stwierdza, iż kieru­
nek radykalno społeczny wśród mas 
narodowo socjalistycznych bierzę gó­
rę j Hitler będzie miał przed soba o- 
becnie ciężkie zadanie uspokojenia u-

Konwencja dziewięciu państw.
Moskwa, 24 lipca. (P A T ) Minister 

pełnomocny Finlandii baron Koskinen 
złożył zastępcy komisarza dla spraw 
zagranicznych Krestienskiemu w  imie­
niu swego rządu deklaracje, dotyczącą 
przystąTenfta do paktu. zawierającego

określenie napastnika, a podpisanego 
dnia 3 b. m. przez przedstawicieli 
ośmiu państw, t. j. Z5SR. Estonii, Ł o ­
twy. Polski. Rumunji. Turcji. Persji i 
Afganistanu.

 o -

Miliardowe straty spekulantów
w s k u te k  krachu a m e ryk a ń s k ie g o .

Paryż, 24 lipca. (P A T ) Prasa fran­
cuska poświęca obecnie największą u- 
wagę sytuacji gospodarczej i finanso­
wej Stanów Zjed. nazywając poldyke 
prezydenta Roosevelta „wobią krzyżo 
wą“ .

Sytuacja w  Stanach Z.iedn. skompli­
kowała sig w  niebywały sposób. Na­
gła porażka spekulacji spowodowała 
straty, przekraczające 75 miliardów 
franków. Agenci giełdowi i maklerzy 
musieli zużyć 24 godz'ny dla oblicze­
nia dokonanych tramzakcyj, z których 
wynika n. p. że srebro straciło 160 a 
kauczuk 120 punktów. Inne waitości 
zniżkowały od 2— 15 prc. przyczepi o-

koło 10 milj. papierów zmieniło swych 
właścicieli. Jest to liczba rekotdcwa, 
przewyższająca nawet słynny Kracłi z 
30 października 1929 r.

Jak trudne jest doprowadzenie ol­
brzymiego obrotu towarowego Stauów 
Zjedn. do poziomu z roku 1929 dowo­
dzi fakt, że rząd amerykański ocenia 
konieczność podniesienia płac praco­
wników w  Stanach Zjedn. w stosunku 
do dzisiejszego poziomu o 20 miljar- 
dów doi. j stwierdza, że o ile zwyżka 
płac nie nastąpi w najbliższym czasie, 
cena towarów będzie musiała znowu 
ulec powszeohnemu spadkowi.

rnysłów. Część prasy francuskiej do­
puszcza możliwość zmian w  kierunku 
radykalnej przebudowy społecznej pań 
stwa niemieckiego.

*  *  *

BerJin. 24 lipca. (P A T ) Na konferen­
cji prasowej w  dniu 22 b. m. min. Gos 
ring oświadczył, iż niebezpieczeństwo 
komunizmu istnieje w  dalszym ciągu. 
Pokonanie go było tylko pozorne. W  
rzeczywistości komunizm wzrasta * 
podnosi głowę.

Sytuacja ta wymaga nowych bez 
względnych zarządzeń. Ktokolwiek po 
w aży się zaatakować członka ruchu 
narodowo-socjal’stycznego( albo przed 
stawiciela policji musi wiedzieć o  tern, 
że przepłaci to życiem. W ystarczy, ze 
dowiedzie się tylko zamiaru w  tym k;e 
runku.

Pruska rada ministrów uchwaliła 
złożyć rządowi Rzeszy do zatwierdzę 
nia proiekt ustawy, rozszerzającej -sto 
sowanie kary śmierci ni etyl ko na te 
przestępstwa ale również na wypadki 
naruszenia autoryttu lub bytu pańsrwa 
oraz na wypadki uprawnienia „piropa 
gandy okrucieństwa".

Propaganda ta przyczynia się rów­
nież Jo podważania podstaw' państwa 
i doprowadzenia kampanii, która może 
Niemcom w przyszłości baTdzo powa- 
żn e zaszkodzić. Rząd Rzeszy ustawę 
tę zaaprobuje w  najbliższym czasie. 
W ładze poczyniły już odpowiednie 
przygotowania.

* * *

Wiedeń, 24 lipca. (P A T ) ..Wiener 
Zeitun.g‘‘ zamieszcza artykuł publicy­
sty niemieckiego hitlerowca o sytuacji 
wewnet.rz.no Politycznej Niemiec. Au­
tor artykułu stwierdza, iż w  Niemczech 
zapanował obecnie okropny chaos go­
spodarczo-polityczny, który musi po­
grążyć Niemcy wr odmęt przesilenia po 
Etycznego, gospodarczego i duchowe­
go. Narodowi- socjalizm nie odrodził i 
nie zjednoczył narodowych Nemiec —
leoz roz'bił je jeszcze bardziej.

P. generał Górecki w Kałuszu.
Kałusz, 24 .lipca. (H) Gen. Górecki 

przybył do Kałusza w sobotę o godz. 
11.30, Po odebraniu raportu od Fede­
racji P. Z. O. O. i kompanii honorowej 
Z. S. oraz po przywitaniu się z obec­
nymi. wziął p. Generał udział w  po­
święceniu domu Tespu.

O godz. 17 gen. Góirecki w  tow arzy­
stwie p. wicemjn. Kożucho ws k i ego i 
p. v.Ci. Czerwińskiego, dy-r. Chechbń 
skiego, star, Kostołowskiego oraz le­
gionowego oficera Toużiczki do Mo- 
łotkowa.

W  Mołotkowie oczekiwali p. Ge­
nerała: gen. Łukowski, pułkownik
Para fiński, pułk. Nowak. zast. starosty 
Zeis, delegacja podoficerów z Nadwór- 
nej, delegacja hucułów legionistów, 
Przedstawiciele Zw. Legion stów i Zw. 
Strzeleckiego z  okręgu stanisławow­
skiego. F. i J. Kotlarczykowie, z ra­
mienia P . O. W . p. Dyńko. przedsta­
wiciel Federacji P. Z- O. O. wiceprez. 
Vftlpel j tłumy publiczności.

P. Generał złożył hołd prochom po­
ległych no polach bitwy pod Mołotko-

wem, poczem odwiedził p. Matkowska, 
właścicielkę dworu w Mołotkowie, któ 
ra troskliwie opiekuje się grobami, po­
legły oh legionistów.

Po powrocie do Kałusza przyby ł 
gen. Górecki na akademię, urządzoną 
na iego cześć. Wśród zeo-a ty eh zau­
ważyliśmy p. wojewodę JagaciziTisk.c- 
RJ. pos Sokola i wielu przedstawicieli 
władz i związków.

Po produkcjach muzycznych Zw. 
Strzeleckiego i chóru Zw. Podoficerów 
Rez. w ygłosi} przemówinie i osp. inż. 
W . Rokita, witając gorąco iPtrezesa Fe­
deracji gen. Góreckiego i prezesa w o ­
jewódzkiej Federacji p. wojewodę Ja­
godzińskiego. Przemówienie swę za­
kończył inż. Rokita okrzykiem na 
cześć P. Prezydenta R. P. 1 Marszalka 
Piłsudskiego, prez. gen. Góreckiego i 
p. w ojewody Jagodzińskiego.

Następnie przemawiał gen. Górecki, 
wskazując, drogi, lakierni kroczyć win­
no społeczeństwo w  pracy d'la mocar­
stwowej Polski, poczem wszyscy że­
brani odśpiewali pieśni legionowe.

Kemal Pasza reformuje 
muzykę turecka.

W  Stambule bawi obecnie znany 
wiedeński kompozytor dr. Józef Marx. 
którego przyjazd pozostaje w  związku 
z zamierzeniami Kenia la Paszy, doty- 

I czącem. re/formy muzyki tureckiej. W e 
dług zdania Kemala Paszy dotychcza­
sowa melancholijna' muzyka turecka 
nie odpowiada żywemu temperamento­
w i narodu.

Jak już donosiliśmy, reformatorskie 
zamierzenia Kemala Paszy  obejmują 
TÓwnież teatr i szkolnictwo artystycz­
ne, W  dniu l września zostanie o- 
twarta akademia teatralna. Minister 
oświaty Mmir iHairv Bpi bawił nie­
dawno w  Berłinde w celu skompleto­
wania ciała pedagogicznego nowej aka 
demii. Akademia posiadać będzie klasę 
operową.

Wiadomości z  miasia.
 Nagły zgon. W  bramie kamienicy

orzy pi. Bema i. 17 zmarła wczora: 
wieczorem 3(Metmia Marja Ketiich 
P rzybyły  lekarz Pogotowia stw ierdzi 
zgon. Zwłoki odstawiono do nsiytulu 
med. sąd.

—  Napad na ul. Żółkiewskiej. Ta­
deusz Mikas. zamieszkały przy ui. Pcł 
tewnej poranił nożem wczoraj w;ścz(- 
rem na ul. Żółkiewskiej, obok cerkwi 
20-le.tniego Wincentego Osińsk ogo, zu 
dojąc mu jedną ranę w  rękę i 4 w pra­
w e udo. Pogotow ie przewiozło Osiń­
skiego do szpitala.

PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA­

NIACH TO W . SZKOŁY LUDOWEJ.
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Europa i Afryka jednym kontynentem.
tenty ^ 'anarns*ci rozdzieli? dwa koc- i najlepsze, najwybitniejsze zastępy r ległej coprawda jeszcze perspektyw 
Imorski P m p  r , 0ceaay’ , iuiie' czarnych żołnierzy. Strzelcy scnega'- i komunikacji podmorskiej, poważ
a lenńf miałtar— 1 a.nger połączy SCv mają ustaloną opinie ftietyJko w c j przeszkodę i hamulec dla swoich pi 
* ^ lUvnenty —  Afrykę z Europa. I Francii TWaH ~ a a - . -% m  'tych Hni—sl, - ' —

Kanał Panamski rozdzieli! dwa koc 
tynenty a połączył dwa oce 
Podmorski Gibraltar— Ta.nget 

I dwa kontynenty —  Afrykę z Emo. . 
W  tych dniach udał sie hiszpański 
minister spraw wewnętrznych Qui- 
toga do Tary fy, aby zaiinangurować 
rozpoczęcie robót przy budowie tune­
lu. Długość tunelu wyniesie około 35 
kim., a przebiegać on będzie pod dnem 
morskiem tak, iż  w ylot jego po stronie 
' frykańskiej przypadnie na Wschód od 
Tange-ru, a w ylot po stronie hiszpań- 

miastetr ""
60 km

_ - „  wy not po stronie hiszpań­
skiej pod miastem Taryfa, na przylądku 
Taryfa, o 60 km. mniej w ięcej na za­
chód od Gibraltaru.

Gdy tunel zostańo ? —i ’ ...... ^ a iaa iie  w ykończony, CO
zajmie lat parę, można będzie na dw ór 
cu głównym w  W arszaw ie wsiąść do 
ekspiresu W arszawa— Paryż— F ez—
Kabat i dalej z  Rabatu, gdy w ykoń­
czona zostanie kolęd transsaharyjska, 
'"chać bez przesiadania się przez Sa- 
tarę wgląb czarnego lądu, aż nad brze 
p  Nigru do końcowej stacji —  ’1 itii- 
i^ tu .  Czarny Senegal połączony więc 
'°dzie bezpośrednio droga lądową »  
ihietropoiiją francuskąlJTrv i —

najlepsze, najwybitniejsze zastępy 
czarnych żołnierzy. Strzelcy scnega 
scy mają ustaloną opinię ni etyl ko wc 
Taticji. Dotąd ekspedycja oddziałów 

afrykańskich odbywała się drogą mor 
ską, z  Casablanki do Marsylii, teraz 
gdy tunel będzie wykończony, trans­
port może się odbywać koleją poprzez 
terytorjum hiszpańskie, na co praw­
dopodobnie republika iberyjska udzieli 
swego zezwolenia.

Kwestja budowy' tunelu Gtbraitar- 
skiego mepokoi mocno Niemcy, któ­
rych rząd odwetowcy widzi w te.;. cxi

ległej coprawda jeszcze perspektywie 
komunikacji podmorskiej, poważną 
przeszkodę i hamulec dla swoich pia- 
tiów politycznych. Już dzisiaj prasa 
ńemiecka dyskutuje gorąco nad kwe­
stią tunelu afrykańsko-europejskiogo, 
podkreślając głównie jego znaczenie 
strategiczne dla Franci'. Uderz w  stół 
— nożyce się odezwą. Przysłow ie to 
tłumaczy iaknajlepiej w  danym wypad 
ku 'zainteresowanie Niemiec sprawą 
tunelu.

E. R.

9*-

Osme narodowe zawody strzeleckie.
P o w ó d ź rekordów  w  pierw szej połow ie m is trzo s tw .

3ryi.
1 dwnie 
" ’ ięd: 

Dl

 „ „ „  —  komunikacja
U mb u k tu odbywać sle będzie 
łatwo i  wygodnie, jak dzisiaj 

-ZY Paryżem a Nizzą.
Ia Kr.anc.ii— * i,uncji w  pierwszym rzędzie, 

bardziej jeszcze, niż dla Hiszpan;., ma 
właściwe znaczenie tunel gibraltar- 
, > albowiem połączy on ją b-ezpośred 

drogą lądową z  iej imperium afry- 
^anskiem, z  Algierem, z Mairokko, z  
■-ahąrą ; je - oazami, z  Nigerią, z  Sene­
galem. Dla Hiszpanii pewne znaczenie 
może mieć tunel podmorski w  dziedzi­
nie gospodarczej 
rokW-r°kką vrzez Połączemc Ma
l-WsSm,S2W "S k l«*o

■CII

z  półwyspom ibe 
t — ui, oraz z e  względu na tranzyt 
olejowy, jaki sie rozw inie na uroi, 

w lodącej do Ta ry fy  od granicy francsklej.

Dla Franci 
czerp uje się natury gos
tarczej, aczkolwiek będą one duże; 
pierwszym 1 * w
, . — rzędzie tunel ten będzie

Stużył bezpieczeństwu Francji, albo-
m!?m j rzeozywistni się przy jego po- 

cy dawno juz żywiony plan zbiiże- 
woiti!Ę do metropolii rezerw czarnych 
, J , ip Kolonjalnych, które oddały w
J  nl  f T 0Mry 1914 r- usłu-
dzi t,, O™oc'e n'emieck:m. Głównie C.ho 
t o  tu o Senegal, skąd się rekrutują

ZBIGNIEW PRZYGÓRSIRI

Dw a festyny na m orzu.
Sopoty contra Gdynia.

Niemcy nie maja anj m  ję-, 
cia humoru. Słyszałem \\\A «

W  Poznaniu w  niedzielę zakończyły 
sie narodowe zawody strzeleckie erga 
nizewane od ośmiu lat przez Związek 
Strzelecki, który —  jak wiadomo po­
siana mandat od Państwa na kierowa­
nie j icpiezentacie , polskiego sportu 
strzeleckiego w  kraju i zagranicą. Ł ą ­
cznie z ósmeimi narodowemi mistrzo­
stwami strzeleckiemi odbywały sie na 
strzela'cach poznańskich szóste naro­
dowe zawody łucznicze oraz drugie 
narodowe strzeleckie micirzostwa ko­
biece. Po zakończeń u narodowych za­
wodów odbywa sie ca ły  c ze ie t  imprez 
o  charakterze międzynarodowym, a 
m iędzy innemi: w  drku 23 llpc-a zawody 
KoiesP'ond.eincv.iiC miedz v zespołami 
repiezentacyjnemi Polski i Estonii w

• dniu 24 lipca—miedzy zespołami Pol-
• sk. ; Szwccj;. a na dzień 16 lRca prze
1 w .aywane są na miej, u zawody imę-

cizy drużynami Polski a reprezentacja 
Szwecji, specjalnie w  tym celu przy­
była do Polski.

Tegoroczne mistrtzosiwa strzeleckie 
ze wzglądu na w ygodę zawodników 
odbywają sie w  dwóch identycznych 
turach, urzyczem strzelanie pierwszej 
grapy uczestników zawodów juź pod- 
dliczicmo. przyczepi Przyniosło ono 
szereg świetnych nowych rekordów.

W  strzelaniu pierwszej grupy nastę­
pujący zawodnicy wysunęli się na 
pierwsze miejsca: st. sierż. Dąbrowski 
Michał uzyskał punktów 178 na 200 
możliwych w  postawie leżącej, otaz

J 335 na 400 możliwych w trzech posta­
wach z karabinu wojskowego na odle­
głość 300 m., w  strzelaniu do sylwetek 
na odległość 200 m. z karabinu -wojsko­
w ego Po rozgryw ce wszedł na pierw­
sze miejsce kpt. Fhlch Michał z  w yn i­
kiem 400 pkt. na 400 możliwych, w  łą­
cznej ocenie powyższych dwu konku- 
rencyj st. sierż Kwaciszewski Broni­
sław wynikiem 697 pkt. na 800 możli­
wych.

W  strzelaniu z broni dowolnej na 300 
m. w trzech postawaoh sierż. Kisiele- 
w icz Julian 510 pkt. ma 600 możliwych, 
w  strzelaniu z pistoletu wojskowego na 
20 m. st. Poster. Ignatowicz Julian 147 
na 180 możliwych, w  strzelaniu z tejże 
broni do sylwetek ma ]0  m. st. post. A- 
damaszek Franciszek 185 -na 210 możli­
wych, w  łącznej klasyfikacji kpt. P rzy ­
bylski Piotr 322 na 390 możliwych, w  
strzelaniu z pistoletu dowolnego na 50 
m. W ąsow icz Zdzisław 492 na 600 mo­
żliwych. w strzelaniu z pistoletu do­
wolnego do sylwetek na 25 m. st. post. 
Dereeki W ładysław 190 na 200 możli­
wych.

W  strzelaniu z karabinu bocznego za 
plonu dowolnego na 100 m. por. Szczy 
gielski Stefan 293 na 300 możliwych, o- 
raz kp-t. Borzemski Marian 282 przy 
300 możliwych na odległość 200 m. i 
.568 przv 600 możliwych w  ocenie obu 
odległości. W  strzelaniu z karabinu 
bocznego zapłonu dowolnego na 50 m. _ 
w 3 postawach kpt. w  st. spoczynku i

Gościewioz Bolesław 1059 na 1300 mo­
żliwych.

W  strzelaniu z karabinu bocznego za 
płonu produkcji krajowej na odległość 
50 m do tarczy o średnicy 50 om. w 3 
stawach kpt. w st. sp. Gościewioz Bo­
lesław 867 na 900 możliwych, a do tar­
czy  o średnicy 20 cm. leżąc por. Szczy 
gielski Stefan 375 na 400 możliwych, o- 
raz 385 na 400 możliwych w  tern strze­
laniu lecz z karabinu .szkolnego st. sierż, 
Kwaciszewski Bronisław.

W  kobiecych zawodach prowadzą: 
Wasilewska Helena wynikiem 142 na 
180 możliwych w  strzdaniu z  pistoletu 
wojskowego na 20 m.. Krufckopadowa 
Mar ja 75 na 210 w strzelamm do sylwe­
tek i w  łącznej ocenie Wasilewska He­
lena 207 na 390 możliwych. W  strzela­
niu z pistoletu dowolnego Krutkop&do- 
wa Maria 417 na 600 możliwych w 
strzelaniu do sylwetek Światowcowa 
Anna 144 na 200 możliwych. W  strze­
laniu z karabinu bocznego zapłonu do­
wolnego Stawarziowa Stefania 996 na 
1200 możliwych, jak rówmietż z  krajo­
wego do większej tarczy wymfciem 
345 na 900 możliwych; do mniejszej 
tarczy Babiarzowa Marja 36] na 400 
możliwych i z kamabdnu szkolnego Ja­
godzińska Marja 356 na 400 możliwych.

Opera i teatr żydowski 
w Berlinie.

Władze rządowe udzieliły zezwo­
lenia na zafożeme w  Berlinie opery i 
teatru, które zatrudniać będą wyłącz­
nie artystów żydowskich. Równdcż i 
personel techniczny składać się bę­
dzie tyiko z Żydów. Na czele teatru 
stanąć ma Kurt Singer, b. dyrektor ber 
lińskich teatrów miejskich, a dyrekto­
rem opery Joseph Rosenstock, b, dy­
rektor opery w  Mannheim, który przez 
kilka lat był współdyrektorem Metro­
politan Opera House w Nowym Jork::.

Obie instytucje korzystać mają z po 
inocy Finansowej Centralnego Żydow­
skiego Funduszu Pomocy.

Równocześnie powstało stowarzy­
szenie p. n. „Kulturbund der deutschcn 
Juden“ , do którego akces jest uwarun­
kowany złożeniem przez hospiian.a 

„deklaracji swej żydowskości" z dołą­
czoną fotografią.

. * - ‘Uiga poczu-— ,u «u . słyszałem  już 0 tem daw-
Przekonałem się dopiero kilka dmi 

temu na ,,Święcie fajerwerków" w  So­
potach. Zwyczajny sobie festyn, jakich 
moc urządzą każde szanujące się mia­
steczko w  porze letniej. W idać iednak. 
że sprytni mieszkańcy grodu zwodni­
czej ruletki starają sie zeń zrobić 
„gwóźdź1’ dia leżaków. Reklama w iele 
pomaga. T o  też narodu zjedża sie jak 
na odpust. Robi się z  tego najzwyczaj­
niejsze „corso", popsute dysharmonją 
ubiorów.

O godz. 5-4ej popołudniu, obok spa- 
cerow iczów  w  letnich plażowych stro­
jach. przeohadzaia sie dostojnie napu­
szone figury w  zmiętych i obwisłych 
frakach. Fraki nie sa wcale maskaradą; 
są brane poważnie i widoczne jest. że  
właścicielami ich są „ ry b y "  miejsco­
we. Stroje zaś maskaradowe, imitujące 
ubiory z przed kilku wieków,, we roz­
weselają, a raczej nie rozweselają tak, 
iakby się spodziewać należało. Nada­
ją ton świętu przycieżki, niestosowny. 
Francuz na widok tych ludzi zaśmie­
wałby sie w  głos, patrząc jak na dzi­
wactwa. j a śmieję się tyttko .. w  du- 

ale tak samo głośno, jak Francuz, 
wszystko dzieje sie nad samem 

■nurzem, w  dzień piękny, słoneczny, 
gorący. Policja sopocka w  postarzają­
cych uniformach —  łaskawe automaty. 

t! crowcy S. A .-owcy i szturmowcy

— sprężyści, poważni. Przeważnie 
grupami. Moio ugina się pod tonnami 
ludzkiego ciężaru. Rierzemv stolik na 
tarasie Kasyna. Qbok gra orkiestra 
symfoniczna. W  programie: Beetho-
ven. Mozart. Grieg. Co z tego. kiedy 
nic nie słychać, bo zespół, miast grać 
na otwartem miejscu, zamknął się w  
kloszu kamiennym z jednym małym o- 
twor«m. Od czasu do czasu dolatuje 
mnte dźwięk czytnela — resztę dogwi- 
zduię sobie pod nosem.

Pochylony nad kawą; obserwuję są- 
siedmie stoliki. Koło nas jakieś towanzy 
stw0 niemieckie. Trzech tęgich blondy­
nów (Pije kuflami piwo. Towarzyszki

chu

w  kj>- jaiwu. i uwdFZySZiT
ich jedzą, zupę pomidorową (godzin 
~-ma w ieczór!). Tw arze beznadziejnie 
Poważne. W iele osób pisze w idoków­
ki- Wstępuje w  ich ślady i posyłam dla 
najbliższych pozdrowienia „z 
c y “ .

Pod  tarasem prawidłowo płynie 
tłum. W iększość jeśli nie w  mundurach, 
to z odznakami hitlerowskiemi bądź z 
opaskami ze swastyka na ramieniu. 
F pIowo podkreślam to spostrzeżenie. 
tak  jak sie wspomina często o epidemii 
choroby zakaźnej, która rozwija coraz 
p e rs ze  kreci w  danej okolicy, a która 
Jednak musi w  końcu minąć, bo orga- 
nizm zdrow y zwycięża.

Niema nawet jedynej i ostatniej po- 
ciechy —  ładnych kobiet. Z całej ple­
jady letniczek, p rzesew aac  je nraez

sito nawet mało wybrednego gustu, i ne, jasne. Srebrzą sie na niem krążow- 
aaledwie k ik a  'dałoby się wybrać ład- ' niki pancerne i czermeta okręty pasa­
nych i ponętnych, a i  to nie z  pośród | żerskie. Ukwiecone, barwne. owo 
Niemek. Niemki są ciężkie i niezgrab­
ne. ale mają jedna zaletę: nie malują 
się.

Koło godz. 9-tej wszystkie światła 
gasna i ukazu.ia się fajerwerki. Sa one 
naprawdę „gwoździem " święta. W y ­
strzelane w  miarowych odstępach, dra. 
pia się ogoniasta smugą pod czarne 
sklepienie, przeszywają je gdzieś w y ­
soko. aby spadać potem powoli, roz­
błyskając roo kilka razy gwiazdami co­
raz jurnych iharw i niecąc coraz nowe 
snopy światła oślepiającego. Tutaj

„wysadzili się‘‘ Niemcy naprawdę w y- - ,rndk„  S7c; vtu
soko. Zapewne obok pięknych wrazen, j ' ciemne.
które miteli zambr rakietami wywołać, t 
chcbli pokazać także wysoki

zapalają się światła ną molo. na w y ­
brzeżu ca tern. Na potrójne hasło w y ­
strzału armatniego wystrzelają w  gó­
rę reflektory. Zewsząd. Z okrętów^. Z 
brzegu. Jak macki świetliste szukają 
przedmiotu, na którym spocząóby mo­
gły. wybielając go aż do jaskrawości. 
Krzyżują sie i rozchodzą. Zbiegają s ę 
w  jednym punkcie wysoko nad nasze- 
mi głowianii. że zda się. siedzimy w  ja­
kimś balonie Potężnym, uwiązanym na 
tych świetlnych sznurach.

Kamienna Góra cala w  aureoli tych 
reflektorów, z krzyżem złocącym się

  rozwój
pyrotechniki. oo im się udało w  zupeł­
ności. Biłem kilka krotnie z zapałem 
brawo.

W racamy do domu o godz. 1 I-tej. 
Miasto całe oświetlone, lokale wszyst­
kie otwarte. Ruch na uFoach, jak w 
dzień. O tej godzinie Lwowianie już 

zagrani- i ślPią. a kto nie śpi i wraca późno do 
domu, zasługuje na miano drania i no­
cnego ptaszka. Pod tym względem w o­
lę Sopoty, niż Lwów...

Jakby dla rywalizacji w  dwa dni pó­
źniej PoJsk; B iały Krzyż urządza w  
Gdyni „W ianki na morzu". Zaczynają 
s ę poźnp. bo o Q_tej wieczorem. Pogo­
da śliczna. Aby lepiej wM zieć zajmu- 
jemy stolik na tarasie „Morskiego O- 

U ki jest wolny na godzinę 
m^hankami". Jaz z  gra tanga i 

foxtrotty. w  rytm których posuwają 
sie badż ko lysząco bądź zdecydowanie i 
liczne Pary. Niedaleko m ocze  społroj I

Plasają po 
niem kutry rybackie, oświetlane ko­
lorowo, i podskakują zgrabne żaglówki.

Pląsają jeszcze ciągle niezmiżone 
Pańki przy dźwiękach smętnego jazzu.

I rakiety wreszcie. Nie dorównują 
one sopockim. Uboższe, skromniejsze. 
Ciche lameeczdci kolorowe. Nie grzmią 
już tak potężnie, hucząco. iak tamte, 
kichają tylko w powietrzu. Ale wszy­
stko to swojskie, niekrzykliwe. sympa­
tyczne.

Raziło tylko podczas festynu wojsko 
z karabinami, użyte do pilnowania 
sznurów ogrodzeniowych.

Z  milszem o wiele wrażeniem wra­
całem z Gdyni, niż z Sopot. Sopoty są. 
jak armata ciężkiego kalibru, od któ­
rej huku głowa boli. Gdynia jest lekka 
i biała jak anioł, który umie kłaść swe 
miękkie dłonie na głow ę każdego przy­
bysza - kochanka tak miłośnie, że nie 
potrafi już o  ndej zapomnieć,
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Wtorek
Jakóba apostoła 

Jutro: Anny

Wschód słońca 3‘45 

Zachód słońca 19‘39

TFATR WIELKl

Nieczynny z powodu feryj.

TEATR ROZMAITOŚCI.
Wtorek 25 bm. godz. 8 „Morijum44.

KINOTEATRY.

AD RIA: „Demon śmierci11.
.APOLLO: „W ięzień  z  Kajenny".
A T LA N T IC : Z powodu rekonstruk­

cji nieczynne.
CASINO: ..Pożegnanie z grzechem*1 

7. Joan Grawford.
CHIM ERA: „Blaski i oienie miłości11.
G RAŻYNA: „Frankenstein4- o i* z

rewja „P ożycz  złotego".
KOPERNIK: „W  tajnej służbie44 ko­

media i tygodnik.
M ARYSIEŃK A: „W  tajnej służbie44

komedia i tygodnik.
MLR AŻ: „Madame Szatan11.
M UZA: „Maski dok tura Fumanczu11.
PAŁAC E : „Praw o do grzechu11.
PA N : „M ąż z urojenia14 i „Zw yc ię­

stwo41.
P a SAŻ: „Maski Dra Fu-Manchu11.
RAJ: „Kapitan Lash4‘ i „Przygody

sobow-tóra41.
S T Y L O W Y : Z powodu rekonstruk­

cji kino nieczynne.
Ś W IT : „Czar jego oczu44 i „Miłostki 

Ks ęcia Pana44.
UCIECHA: „Głos pustyni14 oraz

rewja.
■ o-----

— Gościna Krakowskiego Teatru Miej­
skiego im. J. Słowackiego we Lwowie.
W  sobotę 29 lipca b. r Krakowski Teatr 
Miejski im. J Słowackiego roznoezyina we 
Lwowie na scenie Teatru Wielkiego cykl 
gościnnych występów. Inaugurację gościn­
nych występów otworzy znakomita kome­
dia Stefana Żeromskiego ..Uciekła mi prze­
pióreczka..." w opracowaniu scenicznem 
dyrektora Juliusza Osterwy, jednocześnie 
odtwórcy mistrzowskiej kreacji prof. Brze- 
ięokiego. Popisowa rolę Smugon-ia wykona 
znakomity artysta i reżyser krakowskiej 
iceny Józef Karbowski Dalsza obsada sipo 
czywa w ręku najwybitniejszych sił kra­
kowskiego teatru.

Na Stępniem przedstawieniem sceny kra­
kowskiej będzie znakomita komedia współ­
czesna Marji Jasnorzewskiej (Pawiikow- 
skiei) p t „Egipska pszenica" w  opraco­
waniu scenicznem Józefa Karbowskiego, 
jednocześnie wykonawcy gtównei roli mę­
skiej; w komedii tej zaprezentuje się rów­
nież lwowskiej publiczności świetna ar­
tystka krakowskiej sceny Zofia Jaroszew­
ska w  głównej roli kobiecej. Dalsza obsada 
złożona test z najwybitniejszych sil krakow 
skiego teatru

Sprzedaż, biletów rozpoczęła sie w kasie 
Teatru Miejskiego i w kastę biura ABO we 
wtorek 26 b. m.

 o-----

— Prokurator Sadu Apelacyjnego 
we Lwowie —  powrócił 7. urlopu. Pro
kurator Sądu Apelacyjnego w c Lw o­
wie p. Dębicki powrócił z urlopu i 
obiął urzędowanie.

-  Url^o wypoczynkowy dyrektora 
Lasów Państwowych we Lw °w ie . Dy 
rektor Lasów Państwowych we L w o ­
w ie i,nż. p. Konrad Szubert, rozpoczy­
na z dniem 25 lipca urlop wypoczynko 
w y. poruazaiac kierownictwo Dyre-k- 
cj: Lasów Państwowych we Lwow ie 
p. iiuż. Janowi Dupin-MarkicwiozoWi', 
w icedyrektorowi Lasów Państw.

  Kurs szybownictwa w Kowalów -
ce pod Puczaczeui. W  lipou rozpoczął 
się kurs szybownictwa w  Kowalówce 
w  pow. buczackim pod kierownictwem 
kapitana-pilata p. Stanisława Bogusza, 
właściciela majątku Kowalówka. Ucz- 
niów, którzy korzystają z kursu, jest 
siedmiu na I kursie. Szybowców  jest 
dwa, jeden „C. W . J.“ szkolny, drugi 
„Czajka44. Loty  szybowców  odbywają 
się codziennie.

- Odznaczanie Tarncpołanki. Komi­
sja propagandy teatru 1 sztuki w W ar­
szawie wyróżuiiia sztukę tara opolanki 
współpracowniczki „Głosu Polskiego14

KfecSy mogą być r o z w a la n e
rady m iejskie i m a g is tra ty ?

P o s ta n o w ie n ia  n o w e j u s ta w y  s a m o r z ą d o w e j.

Heljasza w  Sztokholmie

Donosiliśmy już. że w  okresie przej­
ściowym  podlegała członkowie rad 
miejskich i magistratów określonymi 
w nowej ustawie przepisom dyscypli­
narnym. Wyn-ika z tego —  jak s ę do- 
wiacmje Agenda „W schód44, że mmc 
przedłużenia kadencji dzisiejszych or­
ganów ustrojowych samorządu na na­
szym teranie, organa te mogą bądź 
wsku-tok przyoziym naturalnych, bąd-J 
innych, np. z tytułu nadzoru być roz­
wiązane lub wskutek zdekompletowa­
nia niezdolne do pnący.

Oczywiście nie można w  okresie 
przejściowym dokonywać wyborów  
czy to oałtoowiiitych. czy  uzupełniają­
cych do rady i magistratu, gdyż odno­
śne przepisy dawnych ustaw gmin­
nych wygasają, a nowe jeszcze dla 
braku .regułammów wyborczych me 
wejdą w  życie. Co najwyżej będzie mn 
żtaa pow oływ ać do urzędowania już 
w  yforamyich zastępców radnych z tem, 
że kompetencja ta przechodzi z rady 
miejskiej n.a przełożonego gminy.

Zdekompletowanie. a co zatem idzie, 
rozwiązanie rady miejskiej, powoduje,

aż do ukonstytuowania sie nowej rady 
po wyborach, ograniczone rządy magi­
stratu. Zdekompletowanie, a w  konsek 
wencji rozwiązanie .magistratu, lub 
w ygaśn ięc i mandatów Przełożonego 
gminy i jego zastępców, powoduje na 
naszym terenie wobec nieistnienia na- 
razie zawodowych członków zarzą­
dów miejskich, ust a no wierne tymczaso 
wego zarządu względnie tymczasowe­
go przełożonego gminy, również nieco 
ograniczonego w  prawach w  stosun­
ku do normalnego magistratu, a współ 
działającego na ogólnych warunkach 
z rada miejską. Rozwiązanie magistra­
tu powoduje automatycznie wobec no 
wej ustawy utratę przez członków te­
go magistratu mandatów członków ra­
dy miejskiej, gdyż iz chwilą webera w 
życie nowej ustawy, tracą oni mancta 
ty  radnych. Pozostając jednak w dal­
szym ciągu członkami rady.

Zdekompletowanie lub rozwiązanie 
obu organów  gminnych, t. p. stanowią' 
eego i zarządzającego, pociągnie za so 
ba rządy tymczasowego zarzadu z  ra 
dą przyboczną.

Zgłoszenia na Politechnikę lwowska
WSKAZÓWKI DLA KANDYDATÓW NA I-y ROK STUDJÓW W  ROKU AKAD.

1933/34

Kandydaci winni, po uprze dniem podda­
niu się badaniu lekarskiemu, przedłożyć 
osobiście podania o przyjęcie w dniach: 

al na Wydziale Inżynierii lądowej i \vo- 
dnei 19 i 20 września b. r.: b) na Wydziale 
Architektowczmym 22 i 23 września; c) na 
Wydziale Meohan. 21 i 22 września; na 
Wydziale Chemicznym 22 i 23 września; 
e) na Wydziale Rolniczo-lasowym 25 i 26 
września: f) na Wydziale Ogólnym 29 i 30 
września b. r.

Po tych terminach żadne zgłoszenia u- 
względrione nie zostana.

Badanie lekarskie: Kandydaci winni pod­
dać się badaniu lekarskiemu w następują­
cych dniach: 

a) na Wydziale Inżynierii lądowej i wo­
dnej 18 września b. r.; b) na Wydziale 
A Tichrtektorkcznym  1 Mechanicznym 19 1 2U 
września: c) na Wydziale Chemicznym
21 września: d) na Wydziale Rolniczo- ia 
sowym i Ogólnym 22 września b. r.

Agencja Wschód dowiaduje się. że 
Starostwo grodzkie wydało polecenie 
Przeprowadzenia kontroli meldunków 
w e Lw ow ie, Stwierdzono w  ostatnich 
azasach, że w  wielu wypadkaoh rtie są 
przestrzegane przepisy meldunkowe 
zarówno ze  strony obowiązanych do 
meldowania sie. jak też ze strony osób 
prowadzących meldunki.

Badanie lekarskie kandydatek odbędzie 
się tylko dn;a 18 września b. r 

Fgzamin kwalifikacyjny: Kandydaci mają 
odbyć egzamin kwalifikacyjny z następują­
cych przedmiotów: 

a) matematyki i szkicowania na Wydzia­
le Inżynierii lądowej i wodnej; b) rysim- i 
ków i ogólnych wiadomości z historii kul­
tury i satuki na Wydziale Architektonicz­
nym: c) matematyki, fizyki, geometrii w y­
kreśl :i ej i szkicowania odręcznego części 
maszynowych na Wydziale Mechanicznym: 
d) fizyki, chemii i szkicowania na Wydzia­
le Chemicznym; e) nauk przyrodniczych 
na Wydziale Rolniczo-lasowym; i) matę- \ 
matyiki i geometrii wykreślnei na Grupie i 
matematycznej Wydziału Ogólnego; g) fi­
zyki jako przedmiotu głównego i- matema- 

! tyki na Grupie fizyki i chemji Wydziału 
, Ogólnego; h) szkicowania na Grupie rysu-n 
I kowej Wy-działu Ogólnego.
I  o---

Najlepszy nasz mio-tacz Heijasz zdobił na 
międzynarodowych zawodach lekkoatlety­
cznych w  Sztokholmie pierwsze miejsce 
w  pchnięciu kulą z wynikiem 15 m 25 cm. 
Na zdjęciu -naszem widzimy Heliasza rzu­

cającego kulę.

W sprawie za s iłkó w  dla 
bezrobotnych ro b o tn ikó w .
W  dn-iu 26 b. m. odbędzie się pod 

przewodnictwem wiceministra skarbu 
p. Kazimierza Rożnowskiego posiedze­
nie komisji budżetowej Funduszu Bez­
robocia, działającej w okresie letnimi 
na prawach zarządu głównego F. B.

Na posiedzeniu tleni przyjęty zosta­
nie preliminarz budżetowy Funduszu 
Bezrobocia na sierpień, w  szczególno­
ści zaś ustalona zostanie wysokość ■ 
kwoty, przeznaczonej na zasiłki dla 
bezrobotnych robotników.

Ostra kontrola meldunków we Lwowie
Ścisłe przestrzeganie przepisów mel 

dlinkowych ważne również jest w  0- 
kresie ćwiczeń wojskowych, brak zaś
zamełdowań i adresów. powoduje 
zwłokę w  doręczaniu wezwań n.a ćw i­
czenia. Nieiprz estrzega jący przepisów 
będą pociągnięci do surowej od"ow ie- 
dzialności karno -adminirstnacyjn©!, — 
(Wschód).

Pośm iertne odznaczenia
trze c h  g a jo w y c h  p a ń s tw o w y c h .

Agencja Wschód dowiaduje się. że p. 
Prezes Rady Ministrów postanowie­
niem z dnia 10 lipca br. nadal Bronio­
w y  Krzyż Zasługi trzem poległym ga­
jowym lasów państwo w y oh: 1) śp. Je- 
rrzemu Salakowii. gajowemu Nadleśn-i- j 
ctwa Państwowego Krubolnca (daw- j 
niej Nahudowice — fo w , Drohobycz), 
poległemu w' dniu 14 września 1932 r.. 
. )  śp. Krysiińanowi Sterzlow.i. gaipwe- 
mu Nadleśnictwa Państwowego Raiaj- | 
łowa (pow. Nadworna), poległemu w  . 
dniu 25 listopada 1932 r.. 3) śp. Bazy- 1 
łomu Oleksyszyn-owi. gajowemu Nad- •

leśnictwa Państwowego Peczepiżyn 
(pow. Kołomyja), -poległemu w  dnu 11 
grudnia 1932 r., którzy w  obronie mie­
nia Skarbu Państwa skradli życie na 
swych posterunkach służbowych.

Pogrz-eby wspomnianych gajowych 
odbyły się na koszt Skarbu Państwu 
przy lćznyim udziale miejscowej lud­
ności i ókobazinych funkcjortanjuszów 
państwowych. Pozostałe rodziny ga­
jowych otrzym ały pełne zaopatrzenie 
ze Skarbu Państwa, na wniosek Dy­
rekcji Lasów Państwowych wre Liwo­
wie. —  (Wschód1).

Dom Polski w  Mariynou/ie 
N o w ym .

Dnia 18 lipca odbyło sie w  Martyno- 
w ie Nowym pow. Rohatyn pośv. ięcr- 
nie kami-enia węgielnego pod Dom Pol 
ski, Po  M szy św., odprawionej w  miej­
scowi-ni kościele, nastąpiło poświęce­
nie kamienia węgielnego przez ks. ka­
nonika L. Żytkiewicza. Wygłoszono 
szereg przemówień, kończąc ,ie trzy­
krotnym okrzykiem na cześć Pana P ic  

ydenta i Marszałka Polski, poczem 
zebrani odśpi-ewali Rotę. Na uroczysto 
ści obecni byli p. starosta dr. Janecki, 
poseł Liem-berger. grono nauczyciel­
skie, zarządcy dóbr ziemskicli i przed­
stawiciele ludności miejscowej. L. S-

p. Marji Szołajskiej p. t. „Dorożka Nr. 
2641, przyczem zakwalifikowała te sztu 
kę do odegrania na scenie w  jednym 
z teatrów stołecznych.

— Niezwykły urodzaj w Mal°oolsce 
na ziemiach piaszczystych. Na zie­
miach piaszczystych w Malooolsce 
stwierdzono w  tym roku wielki uro­

dzaj spow odow any dlugotrwałem i de­
szczami. T egoroczny  urodzai na ziem1 
Piaszczystej osiągnął w  tym roku upij 
wyiższiy poziom nienotowany od s-z-erc 
gu lat.

— —o-----

—  Uzupełniające przesłuchania 'v 
sprawie zabójstwa studenta ś. p. Gród* 
kowskiego. W  związku z nowym ma' 
terjałem procesowym, jaki wyłon ił sic 
podczas rozprawy o zabójstwo ś. P-. 
Gro-dlkowskiego, Trybuna? zwrócił s.3 
o przeprowadzenie dodatkowych prze' 
siuchań. Przesłuchania te prowadzi sC' 
dzi-a delegowany p. Witoszyński.

—  Wypadek na treningu. Na torz-j 
kolarskim R. K. S. na Bogda nówce 25' 
ietou Zygmunt Tylcha wjechał na pat' 
kan, doznając szeregu oiężkioh ohra' 
żeń i zerwania prawej m a łż o w i  
usznej.

—  Okna spadają na głow y. Na uli-c5'! 
Furmańskiej 42-letniemu Salomonom'1 
Reitcrowi spadło okno z 1 piętra na S5j 
wę, raniąc go odłamkami szkła.

— Z II piętra na bruk wypadła we*® 
raj 4-letoia dziewczynka Zofia Chat?’ 
odnosząc szereg obrażeń.



Przed zlotem harcerstwa w Godollo
P P 7P n r .   ----- ----

26 lipca 1933. .7

PRZED JAM BO R O W Y OBÓZ H AR ­
CERZY W  N O W YM  SĄCZU.

Przygotowania harcerstwa oolsktogo 
do wyjazdu na W ęg ry  dobiegają końca. 
■W dniach od 27 do 30 hyca hr. odbę­
dzie sie w  Now ym  Sączu koncentracja 
i obóz „próbny" harcerzy wyjeżdżają­
cych na m iędzynarodowy zlot skau­
tów  na W ęgry .

W  ostatnim dniu obozu przygotowaw  
czego-, w  niedzielę 30. lipca odbędzie 
się w  Nowyrrt Sączu wiielka uroczy­
stość harcerska poprzedzona Mszą 
św. połowa na rynku. P o  nabożeństwie 
defilada calei w yp raw y  harcerskiej 
przed władzami harcerskie mi. przed­
stawicielami w ładz rządowych i samo­
rządowych. Popołudniu 30 b. m. w y ­
jazd naszej reprezentacji ua W ęg ry  3 
specjalnymi pociągami przez Muszynę
—- Lehicihów —  Orłów, wprost do Go­dollo.

ni-cdziele 30 bm. pnzewidzia-ny Jest
°Sron'!iny zjazd w ycieczek  rodziców
Sy!tnpatj.'ików harcerstwa na uroczy­
stość.

Mi s t r z  s z y b o w i m ic t w a  p o l ­
s k ie g o  .TEDZIE N A  JAMBOREE.

Dowiadujemy się, ż e  p. Młynarski pi­
lot instruktor Aeroklubu lwowskiego, 
^lóry onegdaj ustanowił światowy re­
kord długotrwałości lotu s-zybowco-

Konkurs na utwór teatralny.
Dyrekcja Teatru Słowiańskiego, nie­

dawno powstałego w  Warszawie ogia 
' konkurs na utwóir teatralny na na­
stępujących warunkach:

a) W  utworze tym winien być przed
■stawiony fragment historyczny z obro
ny kilku narodów słowiańskich przed
najazdem w rogów  lub niewolą (flie- 
sl-owian);

b) utwór powinien sugerować Idee 
złączania się pobratymczych naro­
dów słowiańskich przy zachowaniu ich 
eutonomji politycznej.
. Gtwór ten winien być napisany

tna)Z " tow 'an® a (narodowość o-boję-

r e ^ ° J Uir?  zaproszonych został* sze­
ryf, u- , tr‘ycih znawców 'literatury i'•alufci słowiańskiej. 7

Szczegółowy
>rzymać

w,ego- nad terenem płaskim, jest Harce­
rzem. i w obec  odwołania przez Niem­
ców  zawodów  s-zybowoowych w  Rhon. 
na które by ł zgłtoszony jako- reprezen­
tant Poiski, weźm ie udział w  wypra­
w ie szybowcowej harcerzy polskich na 
Jamboree. i i - 1 i

Z  w yprawą polska wyiedziie prawdo 
podobnie także i (P. ijn-ż, Grzeszczyk, o j­
ciec naszego szybownictwa.i

HARCERZE Z  NOW EGO SĄCZA RE­
PREZENTUJĄ G Ó RALI NA JAM ­

BOREE.

Grupa 20 harcerzy z  Nowego Sa-cza 
pod kierownictwem działacza harcer­
skiego p. dr. Dudzińskiego będzte re­
prezentowała na Jamboree Podhale. 
Harcerze prócz strojów harcerskich, 
■zabierają komplety oryginalnych stro­
jów  góralskich. Prócz tego 5 harcerek 
z Nowego Sa-cza w  grupie żeńskiej za ­
biera stroje góralek i będzie w  pokazach 
regionalnych na Jamboree występo­
w ała jako całość- razem z harcerzami 
góralami. . •

z 9 °n  naj&ogatszego Anglika.
mana dowiedzjeh” s t f  fc^" J°  a” 3 EIJelr~ f CÓW’ a w  nnSzj’c!l Czasach znalazł so- 
by-f to najbogafszv -2e bie ^  działania, bardziej prozaiczne.
Brytanii P oS ał on 3 ' J<*»  Berm an miał 20 lat. gdy z  ro-
Panii okratoww i, Z*0™ ' j dzinne« 0 miasteczka Hu 11 przybył do

Londynu, aby t-u szukać zajęaia
— — -  '*»''ł>n.atiClNUC IYU111*"

panij okrętowych anigielskich oraz sze­
reg przedsiębiorstw handlowych i 
gruntów. Poza C ity  londyńska mało 
kto znał go- bliżej, ho nie udzielał sie 
prawie zupełnie. Pozostaw ił olbrzymi 
majątek, oceniony na 30 milionów fun­
tów  s-zterli-gów. czyli blisko miliard zło 
tych.

Pom,i-mo kolosalnej fortuny prowa­
dził Eiilerman prawdziwie ascetyczny 
tryb żyda, zużywając drobną zaledwie 
część swoich dochodów i oddaiac się 
do końca wytężonej pracy. W szystko 
prawie odkładał dla syna i córk i.. Za­
czął z  niczego. Zdobycie majątku ma 
do zawdzięczenia wyłącznic tylko so­
bie samem,u i pod tym względem go­
dzien jest stanąć obok najsławniej­
szych amerykańskich „selfmade- 
men‘ó w “ . Jak oni. ucieleśniał ducha 
zdobywczego, który dawniej ożyw iał 
wielkich konkwistadorów i odkryw-

Nowe wykopaliska w Persepolis.
,,Die Umschau“  donosi o nowych 

wykopaliskach w  Persepolis, dokona­
nych przez ekspedycję orientalną uni­
wersytetu chicagowskiego, pracującą 
pod kierownictwem prof. Ernesta Herz. 
felda.

Ekspedycja natrafiła pod 7-metrową 
-warstwą rumowisk na pokład węgla 
drzewnego. Bliższe badania wykazały, 
że węgiel ten pochodził z drzewa ce­
drowego, którem by ły  pokryte dachy 
pałaców Darjusza, Kserksesa j Arta- 
k&erksesa. Jak wiadomo pałace te pa­
dły ofiarą pożaru w  czasach Aleksan­
dra W ielkiego. Wykopan-o szereg bar­
dzo interesujących i wartościowych 
dzieł sztuki. Hala aadjcncjonalna (apa- 
dana) spoczywała na tarasie, wysoko­

ści 3 metrów, do którego w iodły mo- 
nunientlne schody o ścianach zdobio­
nych płaskorzeźbami. P rzy  pomocy 
specjalnych dźw igów zdołano Podnieść 
zwalone wielkie bloki murów i zrekon­
struować część fryzów  z tysięcy od­
łamków' emaliowanych cegieł. Figury 
przedstawiają wysłańców' 28 narodów, 
przynoszących dary królowi perskie­
mu. Z boku stoi gwardia pałacowa. 
Dwaj żołnierze prowadzą rydwan w o­
jenny zaprzężony w  konie. W edług 
Her-odota b y ły  to w ozy  wojenne Ałui- 
marazdy i króla, z których każdy za­
przężony był w 8 siwych ogierów  ze 
słynnej wówczas hodowli Nis-aia w  
Madji ( w  pobliżu dzisiejszego Kirs- 
manshali).

Za­
czął jako kancelista u pewnego bu­
chaltera londyńskiego. Niedługo ipotem 
zaproponował spółkę swemu szwowi. 
Ten jednak odrzucił ofertę; uważał 
zdolności swego urzędnika z-a dość 
mienie. W ówczas młody EHerman za­
łożył własne przedsiębiorstwo j, mając 
24 lata. już potrafił zarabiać kilka t y - ‘ 
sięcy funtów szterlingów rocznie.

W  trzy lata później, w  r. 1889. ze­
brawszy trochę kapitału, zakłada 
Ellerman snófkc i zafcnpiice przedsię­
biorstwo nawigacyjne „Leyland-Liine".' 
Było to z jego strony wielkie ryzyko, 
bo w  tym czasie w  sprawach okręto­
wych i nawigacyjnych nie posiadał ża­
dnej kompetencji. Mimo to dzięki zm y­
słowi do interesów i nadzwyczajnej 
przedsiębiorczości, zakład Tego rozw i­
nął sie świetnie. Ze sprzedaże jego w  
r. J90I amerykańskiej grupie Morgana, 
Ellerman uzyskaj rmłjon funtów szter- 
Lngów.

Nic -porzucając iuż tego terenu, na 
którym mu s,ię tak powiodło, nabywa 
w  dalszym ciągu inne linie nawigacyj­
ne. jak City-Linie. Hull-Limc, Bucknall- 
Linc j zakłada Elierman-linc, której 
dat swoje nazwisko. W  czas:e wojny 
boe-rsklej flotę swoja oddał do dyspo­
zycji rządu na transport wojska, w  na­
grodę czego król Edward VII miano­
wał go baronetem.

Od czasu wojny światowej kontrolo­
wał Ellerman sam jeden ósma część ®~ 

■gólnegio tonażu angielskiej floty handlo­
wej. dysponując 200 okrętami o  łącz­
nym tonażu 1,400.020 ton. Niezależnie 
od indor esów. nawigacyjnych prowa­
d z i  szereg przedsiębiorstw handlowo- 
przemysłowych i był jednym z naj­
większych właścicieli nieruchomości w  
Londynie. Niedawno jeszcze sprzedał 
blok 1.150 domów.

.mowę warunki konkursu o- j  p r2ed paru dniami ro-zpoezął - -e_ -  można w  Sekretariacie Tea- | _________ - J 'tr«  Słowiańskiego. Warszawa, ud gutta 3.
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Wielki proces o szpiegostwo w Pradze
Praga, w  lipcu 1933.

li

N a Pa«I m o rd e r c zy
OZiOraiS-ZP.i n-W ozor 

zim czoraiszej nocy znany. złodziej Ka 
er,z Makar false Weber ze Zniesie­

nia w  towarzystwie Pawła i  Józefa 
Seidlów -napadł na

  na ^  ,a

szynku Griinfeldia przy ul. Żółkiew­
skiej 99. robotników GzaPpa, Dziurę, 
rąsińskiego ii Jakobnze.

34-letni Michał Jakobi

wychodzących -z 
Z r  

1

—  -«ivuiDrze, robotnik 
garbarni, został pnzebiity nowern w  kia 
tke piersiowa z  tyłu i po ldlkiu 
tach zm arł przed przybycóeim lek 
Pogotowia. Policja aresztowała 
pas-tników; dochodzenia trwają.

nriinu- 
-arza, 

na-
-o—

S am o bó jstw a.
Antoni Czapka, 42-letni cukiernik po 

pełnił wczoraj samobójstwo w swe-m 
mieszkaniu przy ul. Zadwórzauskiej 
58 przez zatra-de się gazem świe­
tlnym pod nieobecność swej żony'.

Teofila Giżowska, 23-letrG żena ro­
botnika z  Kdararowa napiła sie wczo­
raj jodyny w zamiarze samobójczym. 
Przewieziono da do szpitala.

Anna Szpolak, zam. przy ul. W «l-
ność 9 zatruła sie w czoraj sp.rytu-sem
skażonym. Szpolak znajduje się w szpi talu.

_  oię **
praskim sądzie karnym- wielki proces 
14 -komunistów, którym akt oskarżenia 
zarzuca szpiegostwo aa gruncie czecho 
słowackich fabryk broni. Jest 1o  epilog 
awanturmcze] historji, jakai rozegrała 
się przed rakiem, dnia 7 maja, kiedy 
czechosłowackie w ładze policyjne w y­
kryły wielką komunistyczną organiza­
cję szpiegowską, będącą w  kontakcie z 
komunistyczną centralą szpiegowską 
w  Berlinie, której zadaniem było  upra­
wiać szpiegostwo^ w  czechosłowackich 
fabrykacji broni -i amunicji.

Głównym oskarżonym jest niejaki 
Rudolf Richter, 28-letni kupiec z Frank 
furtą nad Menem, podczas aresztowa­
nia którego, władze czechosluwackie 
natrafiły na ślady roboty szpiegow­
skiej. W  wykryciu  sieci szpiegowskiej 
pomógł policji zw yczajny przypadek. 
Podczas rewizji celnej na czechosłowa

Szeregowiec 58 p. p. ze Złoczowa  
Jan Kocur wypił wczoraj w  parku Kr~ 
1 ńskiego w  zamiarze samobójczym  
większą ilość spirytusa denaturowane­
go. Kocura przewieziono do  
wojskowego. szpitala

cko-nfemieckiem .pograniczni w  Deczi- 
nie znątczlono w  przedziale wagonu 
sypialnego paszport, opiewający na na 
zwisko Yogelsingera. Podróżny, który 
spał w  tym przedziale miał jeszcze 
inny paszport na nazwisko Jana Neh- 
fcjy. Czechosłowackie władze śledcze 
jednak stwierdziły, że prawdziwy Vo- 
gelsinger .znajduje się w  Berlinie i jest 
znanym berlińskim komunistą. W  oso­
bie rzekomego Vogelsingera stwwrdzc* 
no później Rudolfa Richtera, k ióry w 
r. 1927 w  Libercu skazany został ua 
Półtora roku więzienia za zbrodnię z  
ustawy o ochronie republiki j zbiegi 
do Rosji .sowieckiej.

Przed sadem praskim rozpatrywano 
iuż cały szereg spraw 'podobnego ro­
dzaju a  podczas procesów dużo mó­
wiono o berlińskiej centrali szipiegow-

Iskiet. Kierownikiem centrali hyił nie­
miecki komunista, w  kołach faohowych 
dobrze, znany szpieg, nazwiskiem Fritz

1 Schulz, który rozsyłał instrukcje ko­
munistom cze chos ło wackim.

Przed zagajeniem obecnego procesu 
poazyniiono w  gmachu sądu nadzwy­
czajne zarządzenia i zasilono asysten­
cję policyjną. Oskarżonych broni sze­
ściu adwokatów. Oskarżenie wnosi 

i prokurator dr. Czaslawski, który już 
I niejednokrotnie wnosił oskarżenie o 

szpiegostwo.
Proces odbywa się przy drzwiach 

zamkniętych, bowiem przedmiotem 
-rozprawy są rzeczy, mające charakter 
tajemnicy wojskowej lub państwowej. 
Jedynie wyrok opublikowany będzie 
przy otwartych drzwiach.

T o m  B a n d ro w s k ie g o  
po fra n c u s k u .

Nakładem Editlion de Portique w  
Paryżu, ukazał się przekład tomu no­
wel Kadena - Bandrowskiego p. t.: 
,.L‘All:iance de-s Coeurs“ w  tłumaczeniu 
p. Hanny Bosciamello. Przekład poprze 
dz-ony jest dluższ-em studium Andre 
Th eriW a  o twórczości Bandrow­
skiego.

N o w y film „Dzieje grzecbu“ .

F e s ty n  s trze le c k i 
w  SieJcu — B ie ń k o w ie .

Dnia 16 Kpca odihyl si-e w  Sielon-BienJco- 
wie na tartaku firmy „Oifcos" festjm połą­
czony z  zabawa taneczną, urządzony sta­
raniem tutejszego Oddziału Związku Strze­
leckiego przy wybitnej po-mocy materialnej 
i technicznej Zarządu tartaku firmy „Oikos“ 

Festyn ściągnął kilkuset uczestników 
z  okolicznych miasteczek f wsi, bez różni­
cy Wyznania i narodowości, a bardzo do­
datnim objawem był fakt, żc wielu oko­
licznych włościan - Ukraińców brało ży­
wy udział we wspólnej zabawie.

Zaibawa odbyła się na pięknej polanie 
leśnej, bogato przyozdobionej i oświetlonej 
specjalnie na ten dzień zainstalowana elek­
trycznością.

Udział w festynie wzięli przedstawiciele 
władz rządowych i samorządowych z sta­
rostą Kutpińskrm na czele.

Dochód w kwicie około 500 zł., przezna­
czony został na cale kuliuralno-ośwSato-
we miejscowego Oddziału Związku Strze­leckiego

Zanziąd Z. S„ Oddział Sddec - Bieńków 
„Otfcos'. składa nałsendeczniejsze oorfzAęko- 
watde Centralnej Di-rdkcil S. A. -Oifcas“ 
oraz kicrowmiikowt tartaku o. Refslerowi 
i catermi Konjitetcntó. a w  szczególności 
pp Plotrowskieinu. Hamksmu. Scheenowi, 
Lidm-w-skaemu j Reteterowifitti. za popatcięAtTi tnrflŷ y

Film „Dzieje grzechu" zrealtaowatiy 
przez reżysera Hanryika Szaro, bodzie 
jedyną w  stwoim rodzaju rewią elity 
aktorstwa polskiego. Zgromadzono bo 
wiem najświetniejsze nazwiska i naj­
wybitniejsze talenty.

W  roli E w y Pobratyńskiej w ystąpije 
dna z najbardziej utalentowanych akto­
rek młodszego pokolenia, obdarzona 
subtelna, ekspresyjna uroda Karolina 
Lubieńska. Jako matka —  znakomita 
artystka dramatyczna Mar ja Dulęba.

W  obsadzie męskiej również same 
asy; Bogusław Samborski —  Po-ahroń, 
Kaz. Junosza Stępo wski —  Płaza 
Spławski, Józef W ęgrzyn —  Paser. 
Jan Kiuimakowicz —  Horst, Stanisław 
Stanisławski _  Ksiądz, dalej Jerzy 
Leszczyński, Aleksander Zelwerowicz. 
Ludwśk Fritsche. Stefan Hnyd/zfński. 
Postać Łukasza kremie świeżo odikry- 
ty  talent ekranu polskiego —  znany ar­
tysta „Ateneum1* Dobiesław Damięcki, 
a w  moli Szozerblca ukaże sie dystyn­
gowany i piękny ulubieniec phbhczmo- 
ścJ Afdtsandar Żabczryński.

NSeffcyliko role główne, ale f epizody 
obsaidzone przecz wysoko wartościowi 
siły. Wystarczy wyrmonić najmłodszą 
rewelaoję featm pólstóego Jadizie An­
drzejewska. Helenę Buczyńską, Fjwc 
Kunina Stanisławę Mazarekównę, Ka- 
zkrńerm  Jtefiaca. Józefa Koadrafa, 
BogucSń^Spum, CŁmurkoajaBjWeaDt
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Przystań wygnanych pisarzy
Jeszcze niedawno.szozyciły sie.Niem 

cy dosiadaniem pisarzy tej miary co 
bracia Mann. Zweig; czy  feuchtwanger. 
Dziś w  hitlerowskich Niemczech niema 
miejsca dla autorów tej n ia ry  Spalono 
ich dzielą, a nazwiska ich sa na indek­
sie Zabrano im majątki i kro wie. czy  
literaci niemieccy nie pow iększyliby li­
czby więźniów, zamkniętych w  obo­
zach koncentracyjnych, zdyby za­
wczasu nie opuścili Niemiec.

Schronieniem sław literatury nie­
mieckiej stała się urocza, pełna słońca 
miejscowość na Rivierze francuskiej —  
Bardoj Tam przybyli z Niemiec Hein­
rich Mann i Zw eig; tam przeniósł się 
z  W ioch Tomasz Mann, tam wreszcie 
osiedlił się Feuchtwanger do powrocie 
z Ameryki.

Heinrich Mann utraci? cała; swą for­
tunę. W szystko, co miał. skonfiskowa­
li mu hitlerowcy. W ielki pisarz, były, 
prezes Akademii oaetydkiei w  Berlinie, 
w iedzie tryb życia ubogiego studenta. 
,W jego skromniutkim domku odwie­
dził go niedawno korespondent pary­
skiego .,Imtransngeant‘‘.

Mann sprząta sam swój mansardowy 
pokoik, sam ̂ chodzi po zakupy na tang, 
sam wreszcie gotuje. A przytem Pra­
cuje wyfciwale, Naraaie zmuszony w a­
runkami matenjalnemi Heinrich Mann 
przerzucił sie do dziennikarstwa, za­
niedbując naraziie swą pracę powie- 
śoiopisarska. Artykuły jego ukazuja się 
w  periodykach francuskich.

Bracia Heinrich i Tomasz Mann. nie
sa żydami. Pochodzą z patrycjuszow- 
skieit rodziny z  Lubeki i w  żyłach ich 
Płynie krew czysto aryjska. Nie paidfi 
w ięc ofiara walk; o „czystość rasy“ . 
Heinrichowi Mannowi zarzucano, iż 
sprzyjał komunistom. Dlatego też w y ­
kreślony został z listy członków Aka­
demii poetyckiej, dlatego też w szysi­
ki em i możliwemi szykanami zmuszono 
go do opuszczenia Niemiec.

Za to 'najcięższym zarzutem, jaki po­
stawiono Feuchtwangeriowj pyto to, iż 
jest żydem, W  styczniu bieżącego ro­
ku, a więc jeszcze przed dojściem do 
w ładzy  Hitlera, autor „Żyda Siissa“ 

wyjechał do Ameryki, gdzie miał w y ­
głosić szereg odczytów . Wyjazd ten 
przerwał pracę Feuchitwamgera nad 
„W ojną żydowską", dziełem, zakrojo- 
ne.m na wielka miarę którego dwa to­
my już się ukazały. Tom UL, do które­
go wszystkie materiały by ły  już goto­
we, miał wyjść w  druku po powrocie 
autora z Ameryki.

Feuchtwanger .nie wrócił juz do Nie­
mi ec. W szystkie notatki, papiery i ma­
teriały Feuohtwangera, tak, jak i jego 
książki sp łonęły ua stosae. Feuchitwan- 
ger znajduje się jednak bez porówna­
nia w  lepszej sytuacji od Heinricha 
Manna. Z Ameryki przyw iózł pokaźną 
sumę dolarów, która zapewnia mu do­
statni byt i dobre warunki pracy.

Autor „Żyda Siissa" opowiadał w y ­
słannikowi „lntrans':geant‘u“ , że niie- 
tylkó jago wyznanie uniemożliwia mu 
powrót do Niemiec. Podczas swego 00 
bytu w  Ameryce popełnił on nieostroż­
ność wypowiedzenia przed dziennika­
rzami amerykańskimi kilku uszczypli­
wych uwag o wojnie, jaką Hitler to­
czy) z gramatyka niemiecka, w  książ­
ce „Meim Kampf". To  wystarczyło, aby 
Feuchtwanger raz na zawsze w yklęty 
został przez proroka trzeciej R zeszy i 
jego wyznawców. Bezpieczniej dlań

Dalsze grupy 
dzieci polskich z  Niemiec 

na koloniach.
W  dniach 30 i 31 b. m. oraz 1 sierp­

nia orzybędą dalsze transporty dzieci, 
sprowadzanych na kolonie przez T o ­
w arzystw o Pom ocy Dzieciom i Mło­
dzieży Polskiej w  Niemczech. Bedą to 
w znacznej części dzieci z Westfalii, 
ponadto zaś z Francji i z Górnego 
Ślaska.

Grupy te przybywają na kolonie 
sierpniowe. Obejmą one około 4.000 
dzieci połstach z Niemiec. Francji

było zostawić hitlerowcom wspaniałą 
willę w  Granewaldzre i trzy Piękne li­
muzyny. Na skonfiskowanem nr zez hit­
lerowców koncie bankowem Feucht- 
wangera znajdowało się... milion zło­
tych.

Feuchitwanget jest jednak dobrej m y­
śli i pisze obecnie trzeci tom „W ojny 
żydowskiej". W yszedł bowiem obron­
na ręka w  porównaniu ze swym i kole­
gami.

Tomasz Mann narazie nie pracuje 
nad żadmem npwem dziełem. Nie po­
zwala. mu na to z ły  stan zdrowia. P o ­
byt w  Bandol traktuje raczej jako od­
poczynek. a nię jako wygnanie. Lecz i 
on nie myśli narazie o powrocie do 
Niemiec. W  trzeciej Rzeszy niema' miej 
sca dla ludzi, k tórzy sw ego geniuszu 
nie chcieli opatrzy6 znakiem swastyki.

Latarnia świata.
Wieża. Eifla przez długioz.as w yw o- 

iywała ogólne zainteresowanie, była 
podziwiana i krytykowana. Czas mijał, 
oko i umysł oswoiły się z  tem dziełem, 
które zrosło sie do takiego stopnia 2 
Paryżem, ze żaden z mieszkańców mia 
sta. nie może sobie wyobrazić Paryża 
baz w ieży  Eifla. Nasunęła ona obecme 
architektom francuskim myśl wzniesie­
nia jes-soze jednej w ieży, znacznie w y ż  
szej. która byłaby ozdoba w ystaw y 
projektowanej na r. 1937.

'Architekt M. Hugues 1 M. Freyssinet. 
znany konstruktor paryskich hanga­
rów lotniczych, opracowali projekt bu­
dowli. zakrojonej na tak wielka skaie, 
że  niezawodnie wzbudzi ona zaintere­
sowanie inżynierów. Budowa tego K >  
losu. który ma mięć około 800 m. w y ­
sokości (w ieża Eifla ma 300 m.), hw ac

Zabytki budowlane w  Ostrogu nad Horyniem .

Stara siedziba ks Ostrogskioh Ostróg nad Horyniem posiada szereg cennych -ibyi- 
ków budowlanych.. -  Na zdjęciu .widzimy zamek .ks. Ostrogstódi r- cennem muze- 

um. w  środku widać prawosławny sooór..

Program radiowy.
Wtorek. 25 lapca.

Lwów (381) Godz. 7: Trans, z W ar­
szawy. Audycja poranna. 7*55— 11*57: 
Przerwa 11 57: Sygnał czasu z Obserwa­
torium Astronomicznego . w  Warszawie, 
hejnał z W ieży Mariackiej w  Krakowie. 
]2*03: Muzyka lekka w  wyk. orkiestry 
P. R 1225: Codzienny przegląd prasy pol­
skiej. 12*33: Komunikat meteor. 1235; D. c. 
koncertu. J 2*55 • Dziennik połndnaowy. 13 — ■ 
13*55: Frzerwa. 14‘55: Muzyka z  płyi
15*05: Odczytane programu na dzień b ie - ' 
żacy. 15*10; „Silva Rerum" 1 repertuar 
teatrów lwowskich. 15*15; Muzyka z  płyt. , 
15*25: Komunikat gospodarczy. 15*35;.;
Lwowska Giełda Zbożowa 1 płyty 15*45:' 
Lwowska Chwilka Lotnicza i Praeciwgazo* 
wa. 15*50: Muzyka z płyt. 15*55: Trans, 
z  Warszawy. Kom. Państw Urz. Wych_ 
Fizyoztiego i Państw Zw. Sportowego. 16: 
Trans z Ciechocinka. Koncert w  wyk. or­
kiestry syrnf. Opery Poznańskiej pod dyr. 
Bolesława Tyllji. 17: Trans, z Warszawy 
„Mło-dzi Polacy zagr.anlca" w-ygł. p T o  
masz Piskofaici. 1T15: Muzyka z  płyt. 
17*56: Recital kTOepianowy Artura Selcera. 
18*15: Trans, z Warszawy. ..Polska mary­
narka handlowa11, wygi. p. W  Jastrzębow­
ski. 18‘35: Trans, z Warszawy Recital 
śpiewaczy Umberto Ma.cz ez (tenor), przy 
fortepianie Ludwik Ursteio, 19'05: Skrzyn­
ka programowa w  opr. p. Bohdana Sadow­
skiego. 19*20: Rozmaitości. 19*35: Odczy­
tanie programu aa dzień następny. 19*40: 
Trans z Warszawy „Na widnokręgu". 
19*55— 20: Przerwa 30: Trans, z Warsza­
wy. Koncert wśeazomy w  wyk orkiestry 
P. R. ood dy-. Stanisława Nawrota. Stani­
sława Koohu ' - Szymanowska (sopran) i 
Ludwik Urs+ein (akomp.). 30*50; Trans, 
z Warszawy Dziennik wieczorny 21. 
Chwilka Lwowskiej Dyrekcji Kolejowej. 
21*10: Koncert orkiestry P i \  22: Trans, 
z Ciechocinka Muzyka taneczna z kaw. 
..Europa**. 22*25: Wiadomości sportowi. 
23*35: Komunikaty. 32*40—33: Muzyka ta­
neczna z płyt gramofonowych

Śr°da. 36 kpcą.

Lwów. (3S1) Godz 7— 7.55 Trans z 
W arszawy. Audycja poranna. 7.55— 11-57: 
Przerwa, 11.57 ; Sygnał czasu z Obserwa- 
torium Astron w  WArszawie. hejnał z Wie 
ży Mariackiej w' Krakowie 12.05: Muzyka 
z jńyit gramol 12.25: Codzienny Przegląd 
Prasy Polskiej 13.33: Komunikat meteoro- 
logiazmy. 12.35: D. c. muzyki z Płyt 12.55: 
Dzaeramk połsudawiwy. I.3-- !4t55: Przerwa. 
14,55; Muzyka. z płyt gramof 15.0S: Od­
czytanie pnogramu tną .dzień bieżący 1530. 

łtfeswn". i . rspentear;. teftfrówcfetpeffir

skich.' 15.15: Muzyka z płyt gramof. 15.25: 
Komunikat gospodarczy. 15.35: Lwowska 
giełda zbożowa i płyty gramof. 15.45: 
Trans. z W arszawy: Skrzynlka P  K. O.
16: Trans, z Ciechocinka: Koncert popu- 

fh m y  iw wyk. orkiestrą' syraf Goery Po­
znańskiej pod dyr. Bolesława Tv4T.u. 17: 

bTpaas.. z  Warszawy: Pogadanka aktualna. 
037:15: Trans, z  Warszawy • Koncert sol ­
istów  w  wyk. Zygmunta Mossoc.zy‘ego 
łCbas).. Ja,na Gtowmewskiego (flet) i Ludw.- 

5ka#Urste*fia (akom p). 18 Muzyka z płyt 
graj 1 iv -i_ 1835; Trans, z Warszawą': Od- 

..Tzyfifc cyktu „Sport i wychowmtie fizycz- 
iae**) ,,G oo kajaku i składaku wiedzieć na- 
jSteźy* wygi., red. W  Grzelak:. 18.35: Trans. 
ztW arszawy ■ Recital śpiewaczy Emmy 

fSzaebrafhtej (msopr), przy fortepianie L. 
„Ursfein. 19.05: Muzyka lekka z  płyt gra- 
■anofou-cywych. 19:20: Rozmaitości. 19.53: 
.-Odczytanie programu .na., dzień następny 
19.40: Kwadrans literacki: Recytacje „Nasi 
laureaci1 (poeci wyróżnieni na konkursie 
poetycaom Radia). 19.65—20: Przerwa. 20: 
Trans z Warszawy: Piosenki w wyk Oli 
Obarakieó i Mieczysława Fogga 20.50: 
Dzienruk wieczorny. 2 i . Akcja „Radio — 
dzieciom * 21.10: Trans, z Warszawy: Kon 
cert solistów w  wyk Janiny Familier-Hep 
netowej (fortepian). Włodzimierza Kacz_ 
mara (bas) i L. Ursteina (akomp), • 23: 
Trans, z Krakowa: Odczyt w  języku espe­
ranto: „Esperanto i rola Polski w  jego roz-
woju** wygł. prol Odo Bujwid. 22.20__
22,25: Przerwa 22.25. Wiadomości sporto­
we, 22-35: Komunikaty 2240—23.00: Mu­
zyka taneczna z płyt gramof

Ostrzeżenie Central. Urzędu 
Palestyńskiego w  W arszaw ie.

Centralny Urząd Palestyński komu­
nikuje: ,-Doszły wiadomości, że utwo­
rzyła sie grupa emigrantów, którzy za. 
nr-crzaia się udać do Abisynii Przez Pa ­
lestynę i Syrię. Ostrzega-my członków 
te 1 grupy. abv pod. żadnym warunkiem 
nie podleli powyższej podróży, gdyiż 
zostano zaaresztowani 1 odessana z po­
wrotem z  Syrii łub Palestyny. 'Niech
nie łudzą sie przypuszczeniem, że. w  
najgorszym razie o ten n a ja  certyfi- 
kaiy“.

będzie 2— 5 lata zaś koszt budow y wy. 
niesie blisko 50 milionów franków. Ja­
ko materiału do -budowy „łatami śwoa- 
ta. jak przezwał ją projektodawcy, 
użyją, architekci betonu. Umieszczona; 
na szerokie) podstawie, zw ężać Hę bę­
dzie wieża stopniowo ku górze.

Najbardziej interesu'aca cześc stano­
w i pomysł dostania się na -wieże za 
pomocą, auta. Średnica podstawy w y ­
nosić będzie 103— 150 m„ szczytu zaś 
40 m. W ieża zostanie otoczona od pod­
stawy do szczytu rampa ogólnei długo­
ści 4—5 kim., przeznaczona dla pie­
szych i aut. Podczas wjazdu na szczyt 
doznamy prawdziwej emocji górskiej 
turystyki automobilowej. Auto prze­
w iezie nas na platformę ulokowana 
na wysokości 500 m.. stamtad zaś na 
szczyt. W ieża posiadać bedzie garaż 
na 500 aut. olbrzymia restauracje na 
2000 miejsc, sale na widowiska, dan­
cingi i t. p. Po  zatem na szczycie zbudo 
wana bedzie stacją doświadczalna stu- 
ząca do badania powietrza.

Gdzie stanie „Latarnia świata?** 
Sprawa ta wzbulza duże zainteresowa­
nie w  Paryżu i na ten temat kursują, 
najrozmaitsze pogłoski. M. T.

Zja zd  pszczelarzy w  Wilnie.
Tow arzystw o Pszczeincze Ziemi W i 

leńskiei. korzystając z tego. \z liczne 
stowarzyszenia pscczelarcy iaK i po- 
szczególni właściciele pasiek woje­
w ództw  północno-wschodnich bicra u- 
dzial w  III cich Targach Północnych 1 
W ystaw ie Lniarskiei, które odbędą ste 
w  dniach 26 sierpnia do 10 września r. 
bież. w  Wilnie, organizuje w  dniach 5 
i 6 września regionalny dwudniowy 
zjazd pszczelarzy województw  pin.- 
wschodnich, na który też będą zapro­
szeni nas: wybitni pszczelarze z in­
nych dzielnic Rzeczypospolitej P o l­
skiej.,

Niniejszą odezwa Towarzystwo 
Pszczelnieze Ziemi Wileńskiej zwraca 
się do organi.racyj po-szczególusch wo­
jewództw  pó!nccno--wschodnich o ła­
skawe zgłoszenie swego udziału w  zje 
ździe.

Pszczelarze z innych dzielnic Rzeczy 
pospolitej Polskiej, pragnący wz*ąć 
udział w  zjeżdzie. będą mile widziani 
i proszeni są o wczesne zgłaszanie się 
pod adresem- Tow arzystw o Pszczb- 
uicze Ziemi Wileńskiej w  Wilnie —  
Biuro Hl-cich Targów  Północnych i 
Wystawy, Lniarskiej —  Ogród Be-nar 
(lyński.

Program zjazdu bedzie przesłany po 
cztą wszystkim zgłaszającym się orga 
nzacjom i poszczególnym pszczela-, 
t zorn.

.1  ■■■■ Ll-L-L . . .  LII IU 1III I ■! !■

W sprawie bezpłatnych 
paszportów  do Stanów Zj. 

Am eryki Północnej.
Emigranci, starajacy sie o wyjazd 

do Stanów Zjed-. którzy otrzymali już 
g konsulatu amerykańskiego kartę 
■wstępu czyli wezwanie do zgłoszenia 
sie w  celu rozpatrzenia sprawy o w izę 
amerykańską,musza wspomniapre kar­
ty wstępu przesłać do Central; Syndy­
katu Emigracyjnego w  W arszawie 
(Niecała 7) albo do oddziałów lub 
Agentur Syndykatu na prowincji w  
celu otrzymania zezwolenia ua w yda­
nie w  swojem starostwie bezpłatnego 
paszportu zagranicznego. Zezwolenie 
na wystawienie nowych paszportów 
emigracyjnych i na prolongatę starych 
wydaje Inspektor Emigracyjny w  W ar 
szawie, z którym Syndykat Emigra­
cyjny iest w  ciągłym kontakcie.

Bez ważnego paszportu zagraniczne 
go me należy sie zgłaszać do konsula­
tu amerykańskiego. gdvż nie bedzie 
rozpatrywana sprawą udzielenia w izy" 
W  tym wypadku emigrant wiruein w y ­
syłać ooc/ia nodame do K onsulu tal 
Amerykańskiego 0 nadesłanie nowel 
kartv wsi eon w  m ięd zyczasie zaś w y - 
rainać paszport 1 inne wym agane do-1 

tfatmeinfcE. żssasniąnioiae -w  katefc srete-
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Co najczęściej k r a d n ą  
w  A m e r y c e ?

Ameryce kradzież samochodu sta 
in s;? dziś Dartizo rozwiniętym „prze­
mysłem", uprawianym przez zorgani- 
2-owanych specjalistów, którzy rzadko 
i-iedy wpadają w  ręce policji. Każdy 
Poszczególny członek takiej bandy ma 
swe specjalne zadanie do spełnienia. 
Gdy jedni wyszukują ofiarę, prowa­
dząc książkę adresową właścicieli sa­
mochodów, inni trudnią się zmianą w y  
Sdądu skradzionej maszyny. Nieraz 

. członkiem bandy jest okazały portjer 
* hotelowy, informujący swycn wspól-

towarzwe---., - • ••■
"arzyszy o bliższych szczegółach 

wozów, zatrzymujących się lub w y- 
1 stających przed hotelem.

Pewnego dnia w  Chicago skradziono 
! na ulicy samochód. W łaściciel zauwa­
żywszy natychmiast kradzież, zawiado 
ind telefonicznie policję, która wysiała 

Pościgu dwóch motocyklistów. Po mi 
mo jedn a j że właściciel opisał jak nai
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samocho-

. .liści donieśli, że  na drodze. 
l0rą umknął skradziony samochód, 

j-auważyli ty lk o  w ie lk i samochód me- 
. ow y  firm y spedycyjnej, k tóry  pow o- 
' t0CzVł się w  kierunku przednreścia. 
dow iedziano się później, ż.e w łaśnie w  
^ rn  wozie m eblow ym , znajdował się 
kradziony samochód, p rzy  k tó tym  pra 

dowali już wytrawni, mechanicy, b y  
przemienić g 0 nie do poznania.
. Ormana takie-go skradzionego wozu 
le,st dokonana tak umiejętnie, że bar- 
azo czesto Sam właściciel odkupuje 
maszynę, nie przypuszczając nawet, 
^  to ta sama, która miu przed kilkom a 
uiuatni skradziono.- Zdiarzyło sie raz. 
" c rde właściciel, lecz jego pies rozpo- 

samochód skradziony i ..okazyj-
"  c o fiarow any na sprzedaż okradzio luitun.

Nie w s z v s fk e  jednak sam ochody pa 
d;>.'ą ofiara p raw dziw ej k radzieży : 
stw ierdzono bowiem, że  bardzo często 
w łaściciel umawia sie ze  złodziejem  
kradnącym samochód, a to w  celu za- 
um asowaira prem ii ubezpieczeniowej. 
Statystyka policji północno-am erykali- 
%VC' dowodzi, że 25 proc. zg łoszonych  
' o »>skradziones samochodów', zosta- 
y  sprzątnięte zgoda i w iedza  pra- 

ow itcgo w łaściciela.

m Ghcago we wrześniu ub. r. -fi•ny w ytw arza  Ja f o  '  '-> — - ..,.:Łct3iimu ub. r. -flr- 
>v.yi war zające samochody, siprzieićla 

v  2.255 w ozów  — gdy tymczaspr.. —ymże ok.re«>» - 11 -U ,.uWw — gdv tymczasem w
tymże okresie czasu „specjaliści" skra dli 3.375 maszyn.

Sprawą ~     >v-
N ow ym  outku. gdzie w  pierwszych 6 
miesiącach roku bież. skradziono w-°' 

..„rnoeb.^*- 
3 m il’, doi.

ą nie przedstawia sie lepiej w 
Jorku, gdzie w  pierwszych 6 

...eh roku bież. skradziono wiel­
ką ilość samochodów, łączneó wartości

Kilkakrotnie pisaliśmy o potrzebd 
urucliomieinia autobusów w  Stan stawo 
wie. Obecnie, jak się dowiadujemy 
sprawa ta znajduje sie ju t w  stadium 
organizacyuiem. Jak wiadomo Rada 
miejska wybrała specjalna komesje — 
która poddała sprawę uruchomienia a:t 
tobusów dokładnemu zbadaniu i obec­
nie ogłosiła wyniki swoich pmc i spo­
strzeżeń —  opartych o opinie docenta 
lwowskiej PoKHechmiiki. linż. W . K u l­
czyńskiego.

Projekt uwzględnia u ruch ćmienie 
komunikacji autobusowej narazie na 
trasie dworzec kolejow y—Dąbrowa na 

J przestrzeni około 3 i pół km. Na trasie 
1 tej -miałyby -kursować stale 3 auRwasy, 
i p-rayczem ustano,wiionoby 12 przystan- 
' kłów, ze średniemi odległościami około 

300 m. P o  obliczeniu czas^ jazdy i uw­
zględnieniu zatrzymywania się na przy 
Stankach —  ustalono, ze autobusy kur­
sow ałyby co 15 minut, w  czasie od 
6.30 do 22.30.

Wedle, obliczeń komisji magistrackiej 
—  do osiągnięcia samowystarczalności 
przedsiębiorstwa potrzebna jest kwota 
125 zł., jako dzienny utarg każdego z 
2-ch autobusów. Kwotę te można osią 
gnąć przy ok. 40 procentowem w y z y ­
skaniu pojemności autobusu, mającego 
do dyspozycji 18 miejsc.

Tak w  ogólnych zarysach przedsta­
w ia sie resume spostrzeżeń i otriczeń 
komisjj magistrackie,] —  od-nośn;e sprs 
w y  autobusów. Komisja -w fezu! i ci CI G 
oirzekła jednomyślnie, że istnieje potrze 
ba uruchomienia komunikacji w  mie­
ście —  równocześnie Jednak dara w y-

| raz wyczuciu, że przedsiębiorstwo to 
! będzie deficytowe.

Dziwne wydaje się to uczucie, 
gdy zważymy, że Stanisławów gezy  
70.000 mieszkańców i rozbudowany 
jest na bardzo wielkiej przestrzeni. 

Zaznaczyć należy, że poza kilkoma 
taksówkami i bardzo licznemi doroż­
kami —  które pobierają nadmierne ce­
ny ii nieprzestrzegają taryf —  r.iema 
w- Stanisławowie odpowiedniego środ­
ka lokomocji. A ż.e jazda dorożką sta­
nisławowską jest dla wielu wprost luk 
susem, nie mogą otk* wcale wchodzić 
w rachubę, jako środek lokomocji ć  a 
licznych, urzędników .5 młodzieży, za­
mieszkałej na peryferiach —  która z 
taniego środka lokomocji, jaklemi by­
łyby autobusy, napewnoby korzystała 

W  tym stanie rzeczy należy uważać 
za wyolbrzym iony pesymizm, wszelkie 
„wyczucia" o deficytowości przedsię­
biorstwa. Nie sądzimy bowiem, że 
prawda są. złośliwe naszem zdaniem, 
Pogłoski —  jakoby komisja magistra­
cka, wydala swą opinie o  deficytowo­
ści projektowanego przedsiębiorstwa,
—  -nie chcąc się narażać dorożkarzem, 
którzy mają pono w  Magistracie bar­
dzo gorliwych obrońców. (

Uważamy, że sprawa autobusów jest j 
już dojrzałą, i spodziewamy sie, że za- I 
powiedziana na najbliższy czas vrsp6'.- I 
na konferencja komisji i ławników, nn J 
której w  dalszym ciągu rozważany 1 
będzie problem komunikacji autobus o- i

macki i stanisławowski i wybiera, iak 
wszysttóe inne okręgi, po 2 radców W y­
bory odbędą sie dnia 10 września b. r. pod 
przewodnictwem odnośnych starostów' po­
wiatowych 

Przed wyborami do żyd. gminy wyzna­
niowej. Onegda.i odbyło się konstytuujące 
posiedzenie komisji wyborczej, powołanej 
do przeprowadzenia wyborów członków 
Rady i. Zarządu Gminy wyznaniowej żyd. 
w  Stanisławowie Przewodniczącym komi­
sji wybrano p M. L. Schercera. zastępcą 
zaś p. A. Schaerfa. .Poszczególne u grupo­
wania żydowskie rozpoczęły już żywą agi­
tację, z czego wnioskować można, że wy­
pory będą nieco „gorące".

SJciąg wycieczkowy do Lwowa. W  nie- 
ię 23 b m, wyjechał do Lwowa spe­

cjalny pociąg popularny, zorganizowany 
przez Oddział stanisławowski P. T. T. 
W  wycieczce wzięło udział około 500 osób, 
którzy zwiedzili poszczególne pamiątki 
Lwowa i ciekawsze imprezy Organizacja 
wycieczki zadowalająca.

Turniej iennisowy w .Taremczu. Sekcja 
fennisowa Sokoła I urządza w czasie od 
2 do 6 sierpnia b. r. na kortach k o le jo ­
wych w  Jaremczu turniej Iennisowy o pu- 
har klimatyki iaremczańskiej Zgłoszeni 
przyjmuje i wszelkich i-:iformacvi udziela: 
dr. Raczyński. Jaremcze. wilia ..Muszka",

Okradli letnika.
W  dniu wczorajszym zgłosił n.a P. P. w 

Kosowie inż. Stanisław Prali z Tarnopola, 
przebywający na letnisku w  Kosowie, że 
nieznany sprawca wszedł przez niezamknie 
te drzwi balkonu do pokoju, skąd skradł 
na jego szkodę liczne przedmioty, wartości 
250 zł. oraz pugilares z gotówka 50 zł. Po­
licja wdrożyła dochodzenia celem wykry­
cia sprawcy.

 ---- ‘ “ J' U U IU J
da wyrnki dodatnie, tak żewej

sprawa znajdzie sie już wkrótce w sta 
d,ii',m realizacji.
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Nowy skład Wydziału i Rady Powiatowej 
w  Stanisławowie.

P. wojew.-nta stanisławowski ustanowi! 
— w  związku z  nową ustawą samorządo­
w ą i wydzieleniem Stanisławowa ze zwią­
zku komunalnego — nowy skład Rady i 
Wydziału Powiatowego, który przedstawia 
się następująco: przewodniczący: star. Pa- 
jączkowski, zast.: wicestar. dr. Dembow­
ski oraz ks. W . Bakowski, kier- szkoły 
Leon Babij, Tad. Bohosiewicz. ks. M. Bo­
sak, A Bogusz. Jan Gzahur. poseł W{. 
Dzieduszycki, Tymko Lederów, dr. Haar,

| dr. Karol Halp-ern. Aleks Lewicki. St Men­
cel. J. Kapadjewicz. ar. Zaruch Notwacho- 
wicz. M. Ostapiuk, Fedor Proć. St. Proko- 1 
pow. rej. W, Rąpała, ks D. Stek. J. Sze- i 
parowi.cz. .1, Tracz. A. Wójcik i rei. Tade­
usz Wąjdowicz jako członkowie 

Skład Rady, w  której znajdują się repre­
zentanci wszystkich sfer i zawodów, daje 
gwarancie, że interesy ludności powiatu 
stamisławiowskiego znafda należyta ochronę.

Królowa angielska 
dakterem honorowym.

Na seccialnei uroczystości dyrektor 
•Królewskiego Kolegium AngiCiskieg-> 
w ręczył królowej Mar.it dyplom dokto­
ra honorowego muzykologii, który je; 
7ostał os:atn'o pirzyznarty przez ,;0  Ko­
legium. Po,zatem królowa otrzymała w
ci arze na pamiątkę tego dnia cenny zło 
tv klemot.

K R O N I K A .

Ś w ię to k ra d ztw o .
Donoszą z Rozdolu: Oneg-daj w  no­

cy nieznani złoczyńcy włamali sie do 
kościoła parafialnego OO. Karmelitów
1 skradli 3 kielichy, puszkę z komuni­
kantów. które wysypali na ołtarz oraz
2 monstrancje, z  których jedna Kilkuset 
letnia, bardzo, wartościowa, ufundowa­
na sw ego czasu przez byłych w łaści­
ciel! Rozdolu  hr. Rzewuskich.

W łam ywacze rozbili kłódkę od 
drzwi do zakrystii, otwarli zamek, po 
dokopaniu zaś czynu zamknęli drzwi 
swoja klcdka dla opóźnienia pościgu, 
skutkiem czego kradzież zauważono 
dopiero rano.

R o z m o w y  t e l e f o n i c z n e  

w  P o l s c e .

Jak wynika z  ostatnich zestawień 
Głównego Urzędu Statystycznego, w  
12 większych miastach Polski przepro­
wadzono w  ciągu maja ogółem 
41-344.000 miejscowych rozmów* telefo­
nicznych. Największa liczba rozmów
Przypada, oczywiście. -----
gdzie zanotowano 
fa  drue ĵ“’—

lUMIlUW
na W arszawę, 

- zanotowano 21.726.000 rozm ów . 
Na drygiem  miejscu znajduje sic Ł ó d ź  
—  5,264.000 rozm ów , na trzeciem
LWÓW V  — 1-,

KINOTEATRY.

BELLONA: „Trędowita". 
OLJMPJA: ,.Levi i &ka".
RAJ: Golgota uczciwej kobiety". 
W ARSZAW A: „Ostatnia Eskapada 
URANJA: „W  tajnej służbie".

i

Komendant powiał. P  P  w  Stanisławo.
wie nadkoim. mgr. Hanus rozpoczął oneg- 
daj urlop wypoczynkowy.

Wybory do Izby Roiniczei. Zarządzone 
już zostały wryboły radców do Rady 
f.wawskłej Izby Rołrriczei. Okręg wybor­
czy XVI (ogółem jest okręgów' 171 -obej­
muje powiaty: kałuski. nadwórni-ański. tłu-

W  epoce ro zb r o je n ia .

i o zmów, na trzeci
 ̂ -nVk —  4.732.00, dalej K raków  

3.c93.000, W ilno —  1 or^ •
1-351.000, Poznań 

i y  stok —  647 nno ^n- o

, orayow  _

' ^  000, Katowice 
1-298.000. Bia- 

• 229.000 
117.000.

Annja Stanów Zjednoczonych A. P. otrzymała nowe cz.oigL. ___  Na zdjęci-u naszem
widzimy jeden z tych czołgów ustawiony na dzaedzińou ministerstwa wojny.

Wieści z  Horodenki.
Z życia Ochotniczej Straży Pożarnej.

Otiegdaj odbyło się walne zebranie człon, 
kćw Ochotniczej Straży Pożarnej, na któ-
rem dokonano wyboru nowego zarzadu,
uchwalono zatwierdzić preliminarz budże­
towy. oraz załatwiono szereg spraw* bie­
żących. Na zebraniu byt obecny starosta

1 powiatowy p. Edward Skrzyński, który
w* przemówieniu swem zanai-jizował dotycli 
czasowa działalność Straży w Horodencc. 
wykazując jej dodatnie i ujemne strony,
oraz udzielając wytycznych i wskazań na 
przyszłość. Zaznaczyć należy, że Oddziel 
Straży Pożarnej w Horodence przy skła­
dzie 48 członków czynnych, o ile zaopa­
trzony bedzie w  najbliższym czasie w  br.i 
kujące narzędzia i zostanie przeszkolony 
przez nowego instruktora, stanie w  nie­
długim czasie na wysokości swego zadania'

Z działalności Zw Oficerów Rezerwy. 
W  dniu wczorajszym odbyło sie posiedze­
nie Oddziału 7.w. Oficerów Rezerwy, na 
którem wyłoniono sekcje wioślarska. Sek­
cja fa przystąpiła już do działalności or­
ganizacyjnej i zakupi w najbliższym czasie
2 kajaki.

Wybory do Kahałti. Dnia 16 hm. odbyły 
się wybory do zarządu Żydowskiej Gminy 
wyznaniowej. Na 96Ó uprawnionych, odda. 
no 790 głosów, zatem Dona,d 8n nroc., co 
przy wstrzymaniu sie od głosów Bumdu i 
Hrtachdutu-Pnale Sion można uważać za 
silne zainteresowanie wyborami. W  wyni­
ku wybrano 4 kandydatów z. Bloku Bez­
partyjnego, 3 z listy zjednoczon-ei Agudv. 
oraz jednego sjonistę ogólnego. Wynik w y 
Horóu.- jest jeszcze .tednjon z dou'odóny na­
leżytego zrozumienia ze strony społeczeń­
stwa żydowskiego intencji polityki Rządu.

DAJ GROSZ NA CELE T. «  L.
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©głoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km. 488/33/10. Edykt Dnia 15 wrzeAiia 
1933 r,. o godzinie 10 min. 30 przedpoł. 
odbędzie się w Sadzie Grodzkim w Zakli­
czynie,-licytacja realności Iwłi 18 ks. srr. 
gm. kat Faściszowa. Wartość szacunkowa 
wynosi 6.505 zl 75 gr. Najniższa oferta 
wynosi 4.337 zł. 17 gr. Prawa sprzeciwia­
jące się licytacji należy zgłosić najpóźniej 
na terminie licytacyjnym, gdyż inaozej nie 
będzie ich można dochodzić przeciw na­
bywcy w dobrej wierze.

Komornik Sądu Grodzkiego
w Zakliczynie. 2941/K

Km 148/33, Edykt licytacyjny oraz we­
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Stro­
na zobowiązana: Kazimierz Koch w  2yra- 
wie. Na wniosek strony egzekwującej Emi­
lii Maksym i Marii Witruk w Żyrawie od­
będzie się dnia 23 sierpnia 1933 o goidz. 12 
przedipot w biurze Nr. 4 Sadu Grodzkiego 
w  Zur.awnic na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacja następujących realno­
ści: Księga gruntowa: Obłaźmea. Wltl.:
564 Oznaczenie realności: 6/8 cz. pg. 1243 
z drzewami na tej parceili rosnacemi oraz 
parkanem Wartość szacunkowa wraz 

pi’zyna:!eż. 278 zł. 25 gr. Najniższa ofer­
ta 20S zt. 69 gr Wbił: 760. Oznaczenie 
realności: cała pb. 166 wraz z chata, sto­
dołą i stajnią. Wartość szacunkowa 
wraz z przynależ : 3.337 zł. Najniższa 
oferta: 2.502 zt. 83 gr. W hI.: 823. Ozna­
czenie realności: 4/8 cz. pg. 1187/15. War­
tość szacunkowa wraz z przynależ, 5.200 
zl. Najniższa oferta 3.900 zl. Do realności 
whl. 564 ks. gr. Obłaźnica nałeża następu­
jące przynależności: drzewa oraZ'' parkan 
oszacowane na 203 zl 25 gr.. zaś do real. 
ności whl 760 tej gminy nafleza studnia 
i parkan oszacowane na 187 zł. Poniżej 
najniższej oferty sprzedaż nie nastąpi.

Komornik Sadu Grodzkiego 
Żitrawno. dnia 20 lipca 1933 2942/K

lii. Km. 397/33. Komornik Sadu Grodz­
kiego w Muszynie, Rew. III., ogłasza, że 
dnia 29 sierpnia 1933, o godzinie 9. odbę­
dzie się w Sądzie Grodzkim w Muszynie 
licytacja realności Iwh 476 gm Krynicy- 
Zdró.i. Realność ta obcimu.ie parcele bu­
dowlaną Ik. 123712 o powierzchni 13 a 
01 m. kw. Wartość szacunkowa 50.400 zł., 
najniższa oferta 37 800 zt Wadium wyno­
si 5.040 zł. Warunki licytacyjne przeglą­
dać można w  Sadzie Grodzkim w  Mu­
szynie

Komornik. 2943/K

Km. 1711/33. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu Grodzkiego w Sokalu, zamieszkały 
w  Sokalu, ul Kościuszki 85c. sta zasadzie 
art 602 K. P. C. ogłasza, że w  drutu 9 
sierpnia 1933 r_, o godz. 10 w  Krystyno- 
polu. odbędzie sie publiczna licytacja ru­
chomości, a mianowicie: desek sosnowych 
różnego wymiaru około 100 m. sześć, 
oszacowanych na łączną sumę zl. 2.050 
które można oglądać w  dniu licytacji 
w  mieascu sprzedaży, w  czasie wyżej 
oznaczonym 

Sokal, dnia 21 lipca 1933. 2944/K

I. Km 639/33. Obwieszczenie Komornik 
sądowy, Rew. I.. w Starym Sączu obwie­
szcza, iż dnia 15 września 1933. o godzi­
nie 11 przed południem, odbędzie się 
w  Sądzie Grodzkim w  Starym Saoziu licy- i 
tacyjną przymusowa sprzedaż 1/3 ozęśd j 
realności lwh. 988 gm. kat. Pirwnłozna, i 
oszacowanej na 1069 zt.. najniższa oferta 
712‘70 zt,. oraz 1/3 cześć realności iiwb. 
1790 tejże gminy oszacowanej na 169 z ł . 
najniższa oferta 11270 zł. Na realności 
Iwh. 988 gm. Piwniczna wybudowany jest 
zrąb mieszkalny. Poniżej najniższej ofer­
ty sprzedaż nie nastąpi.

Komornik: Czesław Popko 
Stary Sac-z. dnia 12 lipca 1933. 2945/K

Lctz. III. Km. 1782/33. Edykt licytacyjny. 
W  dniu 30 sierpnia 1933, o godz. 13, od­
będzie się w  Sądźie Grodzkim w Sambo­
rze, biuro Nr 40, publiczna licytacja ca­
łej realności obj. whl. 116 ks. gr. gm, kait. 
Bukowa, zobowiązanych Abrahama i Kiry' 
Miinz po połowie własnych. Realność ta 
oszacowaną została na 1.417 zł. 51 gt„ 
zaś najniższa oferta wynosi 1.062 zl. 66 gr., 
poniżej której sprzedaż nie nastapl. Wa­
runki licytacyjne j protokół oszacowania 
przeglądać można od dnia 1 sierpnia 1933 
w biurze podpisanego Komornika w godzi- 
mcii urzędowych.

Komornik Sądu Grodzkiego. Rewiru IM. 
Sambor, dnia 21 lipca 1933. 2959/K

AM ORTYZACJE.
IV. Co. 61/33/4. Edykt. Na wniosek fir­

my „Bracia Langer1, - tartaki i młyny pa­
rowe w Samborze, zarządza się postępo­
wanie celem umorzenia niżej oznaozonego 
wekslu, który miiat zaginąć i wzywa się 
posiadacza tego wekslu, ażeby do dni 
60-ci,u od dnia ogłoszenia edyktu przedło­
ży! podpisanemu Sadowi weksel W prze­
ciwnymi razie po upływie terminu edykial- 
nego uzna Sąd weksel za umorzony i bez 
znaczenia. Weksel jest wystawiony przez 
Konstantego Zaczkieiwicza, młynki siwko. 
we na 151 zł. 65 gr., płatny 12 kwietnia 
1932 w Drohobyczu, na zlecenie Joachima 
Kontesa. żyrowatiy przez Joachima Konte-

sa i Bracia Langer, tartaki i młyny paro 
we w Samborze. Abraham Langer, Majer 
Langer, zaopatrzony protestem wekslo­
wym. spisanym przez Franciszka Witkie- 

| wicza, zastępcę notariusza Emil* Witkie­
wicza w Drohobyczu, 14 kwietnia 1933. 

Sąd Grodzki, Oddział IV. 
Drohobycz, dnia 2i lipca 1933. 2940

U P A D Ł O Ś C I .

I. Nc 2507/32. Ogłoszenie. Sad Okręgo­
w y  w  Krakowie. Wydział cywilny I., w  po­
stępowaniu układowem do masy spadko­
wej po bl p. Eliaszu Kanarku i Anny Ka­
narek. toczącem się przed tutejszym Sa­
dem po myśli rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej z dnia 23 sierpnia 1932, 
o zapobieganiu skutkom trudności płatni­
czych w rolnictwie Dz. U. R. P. Nr 72 — 
po myśli art. 65, zwołuje ogólne zgroma­
dzenie wierzycieli na dzień 31 lipca 1933, 
o godz 10 rano, sala Nr. 55. I. p.. aj. 
Grodaka 52. Pa myśli art. 67, w  ogólnem 
zgromadzeniu biorą udział wierzyciele 
wpisani na listę wierzyciel..

Sąa Okręgowy. Wyazial I.. cywilny. 
Kraków. 1 lipca 1933. 2918

I Sa. 156/32/24. Postępowanie ugodowe 
dłużnika Maurycego Ameisena, właściciela 
wytwórni wody sodowej w Krakowie. Kro­
woderska 44 jest zakończone.

Sąd Okręgowy Wydział I.
Kraków. 24 lutego 1933 2919

Sa. 2/32. Postępowanie ugodowe dłużni­
ka, prot. fit my Eliasz Hirsch Friedmanii, 
Markusa Friedmunna, Eliasza Hirscha 
Friedman,na i Dra Abrahama Marka 2-ga 
im. Rosen,zweiga w Wieliczce jest za­
kończone.

S.ąd Okręgowy Wydział 1.
Kraków. 27 marca 1933.. 2920

Sa 214/3P42. Postępowanie ugodowe 
dłużnika Saula Wimłracha w Krakowie ,est 
zakończone.

Sad Okręgowy, Wydział I.
Kraków. 23 grudnia 1932. 2921

Sa. 89/32/45. Postępowanie ugodowe 
cllużniczki Teofili Stricker w Krakowie. 
Sienna 11 — jest zakończone.

Sąd Okręgowy Wydział I.
Kraków. 24 lutego 1933. 2922

I. Sa. 51/32/72. Postępowanie ugodowe 
dłużnika Oziasza Markowicza, kupca 
w  Trzebini jest zakończone.

Sąd Okręgowy, Wydział i.
Kraków, dnia 24 lutego 193.3. 2923

S. 11/33. Edykt konkursowy. Otwarcie 
konkursu do majątku Firmy Spółdzielczej 
Fabryki „Ch,rob.a,cja“ . spółdzielni z ogr 
odp. w  Krakowie, ul. Królo-wci Jadwigi 
113, wpisanego w  rejestrze spółdzielni pod 
tirmą jak wyżej Komisarz konkursowy: 
jan Pelczar, sędzia Sądu Okręgowego 
w  Krakowie Zarządca masy: Fryderyk 
Jun germanu w  Krakowie, ul Łobzowska 4. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności' do 
15 sierpnia 1933. Audiencja rozpoznawcza 
w  tym że  Sądzie dnia 29 sierpnia 1933
0 godz. 11.

Sąd Okręgowy, Wydział I.
Kraków, dnia 24 czerwca 1933. 2924

Sa. 28/33, Edykt ugodowy Otwaroie po­
stępowania ugodowego do ma.jątlkiu Kalm a­
ra Landwirtha. właśc. nieprot firmy ..Im­
periał" w' Krakowie, Starowiślna 27. Komi­
sarz ugodowy: Sędzia Sądu Okręgowego. 
Jan Pelczar w  Krakowie Zarządca ugodo­
w y: Rafał Pfeffer. kupiec w Krakowie. Se­
bastiana 33. Audiencja do zawarci,a ugody 
w  wymienionym Sądzie, biuro Nr. 52. dma
1 sierpnia 1933. o godz, 10. Cz-asokres do 
zgłoszenia wierzytelności do 28 lipca 1933.

Sąd Okręgowy. Wydział I.
Kraków] dnia 21 czerwca 1933. 2925

S, 10/33. Otwarcie postępowania kon­
kursow ego do majątku Salamona Eokhau- 
sa — firmy Edkhaus — Norberta Eokhan- 
sa. Zygmunta Eokhausa. kupców w Stani­
sławowie, 3) i 4) współwłaściciele prot. 
firmy „Alaska" w  Stanisławowie. Komisarz 
konkursowy: s. o. Stanisław Bernstein
w  Stanisławowie. Zarządca konkursowy: 
dr Herseh Landtnan. adwokat w  Stanijsła. 
wowie. Pierwsze zgromadzenie wierzy­
cieli dnia 3 sierpnia 1933, godz. 10 rano, 
Nr. 66. Czasokres do zgłoszenia wierzytel­
ności do 6 września 1933. I. ogólna aiudjen- 
cja rozpoznawcza 13 września 1933. 10 ra­
no. Nr. 66.

Sąd Okręgowy jako handlowy 
Stanisławów, 15 lipca 1933. 2931

Sa 12/33. Zatwierdzenie ugody. Zawartą 
ffilędzy dłużnikami Salomonem Gottllbem 
i Adolfem Fin.germanem, kupcami w Stani­
sławowie, dnia 7 hpca 1933 ugodę za­
twierdza się

Sąd Okręgowy 
Stanisławów, 15 lipca 1933. 2932

Sa. 75/32. Zatwierdza się ugodę zawartą 
na audiencji ugodowej dnia 13 października 
193? między dlużniczka Marta Mikosiową 
w Tarnowie a jej wierzycielami

Sąd Okręgowy Wydział I.
Tarnów, dnia 27 czerwca 1933. 2938

I. Sa. 50/32/25 Zastanawia się po myśli 
§ 56 ust. 2, ord, ugod. postępowanie ugo­

dowe otwarte na wniosek Leibr Urbacha. 
kupca w Wadowicach.

Sad Okręgowy, Wydział I. 
Wadowice, dnia 14 czerwca 1933. 2946

!. Sa. 4/32/62. Uchwała 1 Sa 4/32/58. 
zatwierdzająca ugodę dłużników Stefana 
Hoffmana stała się prawomocne

Sąd Okręgowy, Wydział I. 
Wadowice, dnia 9 czerwca 1Ę33. 2947

f i r m y .

TL Firm. 592/33. B lit. 1? Do ts. reje­
stru handlowego, Oddział ,.B‘ ‘ wpisano. 
Dzień wpisu: 22 maja 1933 r Brzmieme 
Firmy: EKspioa.tacja Fabryk Ceraty
w Polsce, Spółki Akcyjnej „Cerata" i Spół 
ki Firmowej Bracia Buziewicz i M. Kry­
wicki, j-półka Akcyjna w Warszawie. 'Sie­
dziba Zakładu głównego: Warszawa, ul. 
Senatorska 10. Siedziba OddziałuKraków, 
ul św Jana 18. Przedmiot przedsiębior 
stwa: Prowadzenie fabryk ceraty ,i sztucz­
nej skóry ora-z pokrewnych artykułów. 
Czas trwania spółki nieograniczony. W y ­
sokość zakładu kapitałowego: Kap:tit
Akcyjny Spółki wynosi 1.000 000 z!., po- 
dizedony na 1.000 akcji imiennych, który 
w cało-ści w gotówce został wpłacony. 
Zarząd składa się z sześciu członków lub 
więcej stosownie do uchwały Walnego 
Zgromadzenia, wybranych przez Walne 
Zgromadzenie na przeciąg trzech lat. przy- 
czein pierwszy zarząd wybiera się na dwa 
lala. Zarząd Spółki stanowią: Stefan Lau- 
rysiewicz Warszawa, Bagatela JO. Wi­
ktor Bereszko. Warszawa, Nowy Świat 
co. Dr Leon Mozdzeński. Warszawa. Fil­
tr owa 63. Stanisław Szymański, Warsza­
wa. Wii-dok 3 Karol Olszowski. Warsza­
wa. Górnośląska 22. Henryk Buziewicz, 
Warszawa, Czerniakowska 84. Maksymi­
lian Buziewicz. Warszawa. Czerniakowska 
84, Marek Krywicki. Warszawa. Czernią 
kewska 80. Stanisław Krywicki. Warsza­
wa, Czerniakowska 84. Antonina Buzie­
wicz. Warszawa. Czerniakowska 84 Do 
składania oświadczeń i podpisywania 
w imieniu spółki wystarczy wsnół-Jziałame 
dwóch członków zarządu, Oświadczenia 
zwrócone do spółki, tudzież doręczenia fir­
my dokonywane być mocą wobec jednego 
członka zarządu. Komrpja rewizyjna jest 
wybierana na jeden rok. Czas trwania nie­
ograniczony. Rok obrachunkowy ka­
lendarzowy. Na wszystkich spra­
wach statutem nieobjętych znajdu 
ją zastosowanie ogólne przepisy usta­
wy. Wpisano na podstawie podania z duża 
20 kwietnia 1933 r. i 10 maja 195j r oraz 
odpisu poświadczonego z rebstni ".amfio- 
wego 5>ąd.u Okręgowego w War: ławic 
i prot. Walnego Zgromadzania z dir.i 6 
czerwca 1952 r.

Sąd Okręgowy. Wydział II. handlowy 
Kraków, dnia 15 ma.ia 1933 2920

Lcz. II. Firm 695/33 A. V. 228. Do ts. 
rejestru handlowego Oddział „A “ przy fir-J  
mie Markus Reiner, handel żelaza i ma- I 
ter.iałrjw budowlanych w Krzeszowicach, 
wpisano dodatkowo: Dzień w p is u . 23 m aja 
1933 r Współwłaściciele podpisywać nę- , 
dą, ze pod wypisane,m wydrukowanem lub ■ 
Stampilją wyoiśniętem brzoiiemem firmy | 
położą swoje nodipisy obai wsnółwłaści- I 
ciele. Aron i Maurycy Reinerowie.

Sąd Okręgowy, Wydział II. handlowy 
Kraków, dnia i5 maja 1933. 2927

H. Firm. 71/33. A V 304. Do ts. reiestru 
handlowego, Oddział „A " wpisano' Dzień 
"wpisu: 6 lutego 1933. Brzmienie firmy: ; 
,.Sch ElkbT. przedsiębiorstwa spedycyj- 
uo _ komisowe. Siedziba: Kraków, ul. Kra­
kowska 1. 31. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
przedsiębiorstwo spedycyjne - komisowe 
Właściciel przedsiębiorstwa: bohmenl El- 
'kin. zam w  Krakowie, ul. Krakowska 31. 
Prokury udzielono: 1) Jakóbowi Ełk/nowi. 
ut. Lubelska 31 i 2) Bernardowi Elkinowi, 
ul. Retoryka 36, obaj w  Krakowie zamie­
szkali Podpisywać firmę będą bądź wła­
ściciel. bądź prokurenci każdy z osobna, 
w ten sposób, że pod brzmieniem firmy 
napisanem. wytłoczeniem stampilią lub 
wydrukowanem położą swoie podpisy. 
Wpisano na podstawie podania z dnia 21. 
stycznia 1933.

Sąd Okręgowy Wydział II. handlowy 
Kraków, dnia 28 stycznia 1933. 2928

Lcz. U. Firm. 1610/32 B. 1— 97. Do ts 
rejestru handlowego, Oddziału ..B" przy 
firmie L. i G. Kaden Towarzystwo Akcyj­
ne w Krakowie wpisano dodatkowo. Dzień 
wpisu 13 marca 1933 r. Spółka zimien ła 
statut uzgadniając go z przepisami Rozp. 
Prez. Rzip.. z dnia 22 marca 1928 r Dz.
U. N- 39, poz. 383. Brzmienie Firmy: 
„L. i G. Kaden Spółka Akcyjna dla prze­
mysłu i handlu budowlanego" Siedziba 
Firmy: Kraków. Przedmiot przedsiębior 
stwa: Nabycie i prowadzenie składu ma­
teriałów budowlanych prowadzonego po­
przednio pod firmą: „Zakład dostaw bu­
dowlanych L. i O. Kaden w Krakowie 
wraz z filią we Lwowie z wapiennikiem, 
kamieniołomem i fabryką gipsu w  Glinnej 
Nawarii wraz ze wszystkie mi do nich na- 
leżą-cemi parcelami, zabudowaniami i urzą­
dzeniami. 2) Nabycie prowadzenie przed­
siębiorstwa prowadzonego dawnięi pod fir­
mą „Fabryka waipna i kamieniołomy J. ] O. 
Kaden w Rząsce wraz z przynależnym do 
niego wapiennikiem I kamień kiłami 3) W y­
rób, nabywanie i sprzedaż materiałów bu.

dowlanych wszelkiego rod.za.ir oraz ianydh
tym podobnych produktów. 41 Wykonywa* 
nie robót budowlano technicznych na w}a- 
sny i cudzy rachunek. 5) Nabywani*' 
sprzedaż, urządzenie, prowadzenie, dzierża­
wienie i oddawanie w  dzierżawę przedsię­
biorstw przemysłowych, handlowych ' gór-; 
niczych, zakładania tychże. nabywani* 
łączności górniczych oraz innych pra» 
górniczych. 6) Handel wszelkiego tego ro­
dzaju fabrykatami wytworami i produkta* 
mi na własny i cudzy rachunek zakładania 
zakładanie w tym celu koniecznych wkła­
dów towarowych, miejsc sprzedaży, i t P 
Kapitał zak.adowy spotk, wynosi: 2 0 0_uOO 
zł. (dwieście tysięcy złotych) Podzie­
lony on jest na dwieście p:ecdziesiat szpik 
pełnowpłacónycn i na okaziciela opiewają* 
cyon akc.ii po 800 zł. (osiemset złotych).* 
Władzami Spółki sa' 1) Walne Zgroma­
dzenie. 2) Rada Zawiadowc/n fŻarzaJk 
3) Komisja Rewizyjna. Radą ZaioSadowezA ■ 
/Zarząd) składa się coniim-niej z trzech 
a conaiwyżej z dziesięciu członków wy­
branych przez Walne Zgromadzenie :ia lal 
trzy. Do składania oświadczeń i podpisy ' 
wania w imieniu spółki wystarcza
współdziałanie dwóch członków Raidy Za- 
w.iadowczcj Podpisują oni spółkę w tefl
sposób, że pod wypisana, lub wydrukowa­
ną. albo też stemplem wyciśnięta firm?
spółki, kładą swoje podpisy dwaj człon­
kowie Rade Zawiadowczci Komisja Rewi-1, 
zj jna okłada się z pięciu członków wy-, 
branych przez Walne Zgromadzenie ni lat 
trzy. Czas trwania nieograniczony. Wpi­
sano na podstawie podatna z dnia 4 listo­
pada 1932 r. oraz protokołu Walnego 
Zgromadzenia z dnia 10 września 1932 r.

Sąd Okręgowy. Wydział I). handlowy
Kraków, dnia 10 marca 1933. 29?9

UZNANIE  ZA ZM ARŁEGO
T 155/31. Aleksander Marian 2 im Ko­

łodziej. urodzony 1 lutego 1893. zaginął 
jako żołnierz aust-. Cełem uznania go z® 
zmarłego, wzywa sie- abv do poi roku od 
dnia ogłoszenia udzielono Wiadomości o ńiffi 
Sadowi.

Sąd Okręgowy
Lwów, 24 marca 1933 2910

T. 63/33. Józef Maćków, urodzony 1894. 
z Jazłowca, żołnierz, zaginał w  roku 1 9 1 8  
Celem uznania go zmarłym, uwiadomić
Sąd albo kuratora Dr. Wiierzbowskiegi 
w Stanisławowie do 6 miesięcy.

Sąd Okręgowy
Stanisławów. 24 czerwca 1933. 2933

T. 56/33 Iwan Uhryńczuk. urod/oiiy 
1885. z Przerośla. żołnierz, zaginał 1918 r- 
Celem uznania go zmarłym uwiadomić
Sąd albo kuratora Hmytra Uhryńczuk3
w Przcroślu do 6 miesięcy.

Sąd Okręgowy.
Stanisławów. 29 mają 1933. 2934

iT 6ii ,-7 H o ln r  5,1' fe ’skti. urodzona 
1899. z Mou.ustęrzysk. żołnierz ukraiński! 
zagnał roku 1919. Celem uznania s °  ( 
zmarłym uwiadomić Sad albo kuratora Dr. i 
Wierzbowskiego w Stanisławowie do 
l roku,

Sąd Okręgowy 
Stanisławów 24 czerwca 1933 2935

T. 45 33. Petro Pyłypiuk. urodzony 1887, 
z Koropca. żc-łirierz ukraiński, zaginął 
1919. Celem uznania go zmarłym, uwiado­
mić Sąd albo kuratora Mikołaia Mcimczu- 
la  w Stóile do 1 roku

Sąd Okręgowy
Stanisławów. 30 maja 1933 2936

T. 156/31. Eustachy Sydoruk. urodzcnv 
1879, z Zielonej, żołnierz, zaginą) roku 
1914. Celem uznania go zmarłvm. uwiado­
mić Sąd albo kuratora Michała Holow; 
cziuka w  Zielonei o zaginionym do fl 
miesięcy.

Sąd O k ręgow y  
Stanisław ów . 15 lipca 1933 2937

I. T. 18/33//'. Edykf Piotr Stefko, s u 
Mi/hala i M arga rety , lat 57. rami szkaL- 
v. Leśnei koło  2 yw ca . w i  lechn! do Am e­
ryk i w  roku 19i)7 i zaginął tam od roku 
1911 bez w ieści. W draża jąc  po-stepowanłe 
celem  uznania go za zm arłego. w izvw a s>e 
aby uwiadom iono Sąd O k ręg ow y  w  W i -  
dow icach o zaginion^Tn do 6 m iesięcy od 
Ogłoszenia, poozem  Sąd na ponow ny wmio- 
sek orzek-aie osta teczn e

Sąd O k ręgou w  
Wadowice, dnia 7 lipca 1933. 2949

ROZMAITE

O głoszen ie. Dochodzenia w  spraw ie od- ! 
now-ienia zn iszczone) księgi gruntow-ei gm - 
ny katastralne! M iko ła jów  i PbdsnsmóW- 
ukończono. Akta d o tyc zące  z projektenj 
w y k a zó w  h ipotecznych można p rz e jr z t1- 
w- Sądzie tu tejszym  w  ciągu dni 14-tu. Za­
rzuty p rzec iw  w yn ikom  dochodzeń w z g ł f"  I 
dnie przeciw  p raw dziw ośc i o ro jek tow  i- 
nych wy-kazow liipotecznych. n a leży  zg ł9 ‘ 
sić w  Sądzie tutejszym  do dnia 21 sierpni®' 
1933, aiłbo w  tym że dmi,u u łderu jącego do­
chodzeniam i kom isarza h ipotecznego  Teg® 
dnia o  gadzin ie 9-tej przed południeif1 
w  biurze kom isarza h ipotecznego  w Sądź’® ' 
G rodzkim  w  Bóbrce odbędzie  się rozp -a ' 
w a nad tym i zarzutami. —  Bóbrka. dnia 3U 
czerwca 1933. —  K om isarz h ipoteczM  
przy Sądzie  Grodztoitn w  Bób-ce, 2939

Odpowiedzialny redaktor: Julian Rernadiuk. Z drukarni „Słowa Polskiego". L w ó w  ul. Zltnomwłcza l§>


